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P a rtii Robotniczej

WARSZAWA — CZWARTEK 21 SIERPNIA 1952 R. WYDANIE CENA 15 gr.

W oj. warszawskie (kor. w ł.).
Już od samego rana do punktu  
skupu w  Serocku (po\v. Nowy 
Dw ór) ciągnęły wozy nałado
wane zbożem z większości gro
m ad gm iny Zegrze. Zbiorowo, 
m an ifestacyjn ie  w ieź li zboże, by 
w ykonać swój obowiązek w o
bec Państwa chłop i z gromad 
D ębink i, Kępiaste j, W oli K ęp iń 
sk ie j i W ó lk i Zaleskie j.

Przed magazynem w  gm innej 
spółdzie ln i us ta w ił się d ług i sze
reg furm anek. B y ło  ich tego 
dn ia  z górą ponad setkę.

—  Zapewnim y naszej klasie 
robotniczej, naszym dzieciom w  
szkołach, braciom  pracującym  
na budowlach dostateczną ilość 
chleba — pod ta k im i hasłam i 
p racu jący chłop i gm iny Zegrze 
dostarczyli do punk tu  skupu w 
dn iu 18 bm. około 70 ton zbo
ża.

10 ton pięknego ziarna przy
w ie ź li członkow ie spółdzie ln i 
p ro dukcy jne j w  W ierzbicy. 
Chłopi z grom ady D ęb ink i do
s ta rczy li 50 proc. swego rocz-

nego w ym ia ru  obow iązkowych 
dostaw zboża. W ie lu  z n ich swój 
obowiązek wobec państwa w y 
konało ju ż  z nadwyżką. Np. 
W ładysława Ciosek zamiast 
przypadającej na nią  409 kg 
przyw iozła  532 kg. Sołtys z gro
mady Borowa Góra W acław 
Gorzkiew icz, k tó ry  pierwszy w  
swej gromadzie w ykona! plan 
roczny pow iedzia ł:

— Sprzedałem państwu od ra 
zu wszystko zboże ile  na moje 
gospodarstwo przypadało w  o- 
bowiązkowej dostawie. Tak po
w in ien uczynić każdy chłop, bo 
sprzedaje nie speku lantow i ále 
państwu, k lasie robotniczej.

Sprawnie i szybko p rzy im o- 
j w a li to zboże pracow nicy GS-u, 
szybko w yp isyw a li k w ity  i  w y 
p łaca li należność.

Chłopi z gm iny Zegrze dowie
dli, że rozum ie ją  potrzebę szyb
kiego w yw iązania się ze swych J obowiązków. Jest to ich kon
k re tn y  w k ład  w  umocnienie 

| spó jn i m iędzy m iastem  a wsią.
( 2 )

Doniosła rola służby rolnej 
rad narodowych w kampanii jesiennej

Krajowa narada służby rolnej

Wyścig „Dokoła Polski“ 
rozpoczęty

Młodzież miast i wsi 
zdaje egzaminy wstępne 
X na wyższe uczelnie

(f) Przebieg egzaminów na 
uczelnie świadczy o rzete lnym  
przygotow aniu się młodzieży, 
k tó ra  po ukończeniu szkół śred
n ich  przystąp iła obecnie do 
egzaminów we wszystkich po li
technikach i uniwersytetach.

Z w o j. rzeszowskiego do egza
m inów  przystępuje w  tym  roku 
2.350 m łodych kandydatów.

W K rakow ie  szczególnie 
sprawnie przebiegają egzaminy 
na Akadem ii Górniczo - H u tn i
czej. 65 procent zdających — to 

•m łodzież robotnicza i chłopska. 
* W ielu z nich było delegatami na 

Z lo t jako  przodownicy nauki.
Należyte przygotowanie kan

dydatów wykazał również prze
bieg egzaminów w Szczecinie. 
N a jw ięce j młodzieży zgłosiło się 
tu ta j do Szkoły Inżyn ie rsk ie j.

i Wśród nich znaczny procent sta
now ią dziewczęta ubiegające się 
o przyjęcie na w yd z ia ły : E lek
tryczny i Inżyn ie ry jny . Egzamin 
k w a lif ik a c y jn y  w  Pom orskie j 
Akadem ii Medycznej składa ok. 
500 kandydatów.

We W rocław iu  do egzaminu 
wstępnego na Politechn ikę  przy
stąpiło 2.400 osób. Również w ie
le młodzieży zgłosiło się na 
U n iw ersyte t W rocław ski irń. B. 
B ieruta. Ubiegająca się o przy
jęcie na uczelnie młodzież przy
była tu ta j z terenu całej Polski. 
\y ie lu  z nich to synowie chło
pów z w o jew ództw  centra lnych, 
którzy ja k  np. Jan Bednarek, 
syn _ m ałorolnego spod Łodzi, 
ukończyli S tud ium  Przygoto
wawcze. Jest tu rów nież m ło
dzież robotnicza, która zapozna
ła się ju ż  z pracą w fabrykach.

W ykona li zadania planu 6-Ietniego
(d) Z każdym  miesiącem 

wzrasta zastęp robo tn ików  
przem ysłu m etalowego w  okrę 
gu , łódzkim , .którzy .¡mogą się 
poszczycić w ykonaniem  zadań 
przypadających na n ich według 
obow iązujących obecnie norm 
w  plan ie 6-le tn im .

Jako p ierw si z rea lizow ali te 
zadania dw aj frezerzy z Z ak ła 
dów M echanicznych im. S trze l
czyka — Józef W ó jc ik  i S tan i
sław  Perdas. Frezerzy ci m o
g li zameldować ju ż  na począt
ku  br. o w ykonan iu  norm  sze
śc io la tk i.

P rzyk ład  W ójc ika  i  Perdasa 
zm ob ilizow ał dziesią tk i innych 
przodujących m etalowców o- 
k ręgu  łódzkiego do wzmożenia 
w ys iłków  w  „w a lce  z czasem“ i 
przedterm inowego zrea lizowa
n ia  indyw idua lnych  planów sze
ścioletnich.

Na liśc ie tych, k tó rzy  w a lkę 
tę w y g ra li zna jdu je  się obecnie 
czternaście nazwisk. Są to : w 
Zakładach M echanicznych im  
S trzelczyka poza W ójc ik iem  i 
Perdasem ich towarzysze fre 
zerzy: M aksym ilian  Penczak, 
Jan Skiepko i  W ładysław  Smo
czyński, w  Łódzkie j Fabryce 
Maszyn — ślusarz W ładysław  
P ip io rsk i, obcinacze Józef Ja-

i n ick i 1 Józef M ichalec, kow al 
Jan Kulesza oraz form ie rze A -  
dam P rzyby lak  i  Józef M s tu - 
siak, w  Zakładach, im . W ilh  zi
ma Piecka w  Ż ych lin ie  — n a w i- 
jacz Zygm un t G łow ińsk i, w 
Radom skiej Fabryce Maszyn — 
fo rm ie rz  Jan W nuk i  w  F abry
ce Krosien B aw ełn ianych w 
Zduńskie j W o li — fo rm ie rz  
Jan Dudek.

Podstawą zwycięskich osiąg
nięć tych czternastu robo tn ików  
jest s iln ie  rozw in ię te  wśród me
ta lowców okręgu łódzkiego 
współzawodnictwo o ty tu ł „n a j
lepszego w  zawodzie“ . B ierze w  
n im  udzia ł 1.957 osób, w  tym  51 
m a js trów  i  78 brygadzistów.

Walcząc o ty tu ł „najlepszego 
[ w zawodzie“  robotn icy nie ty l-  
\ ko ry w a liz u ją  pomiędzy sobą o 
ja k  najwyższe osiągnięcia p ro - 

I dukcyjne, lecz rów nież pom a- 
! gają sobie nawzajem  i  dzielą 
i się sw ym i doświadczeniami. Np. 
j w  Zakładach M echanicznych 
1 im . S trzelczyka przodu jący fre -  
: zerzy u s ta lili wspóln ie, w  opar- 
I ciu o metodę Kow alowa, w zo r- 
j cowe sposoby w ykonyw an ia  

poszczególnych czynności, k tó 
rych stosowanie zapewnia n a j
lepsze w ykorzystan ie  czasu 

1 pracy.

2700 kursów języka rosyjskiego
półroczu br.w pierwszym

(f) Z coraz szerszym zrozu
m ieniem  i zainteresowaniem ca
łego społeczeństwa spotyka się 
prowadzona przez Towarzystw o 
P rzy jaźn i Polsko - Radzieckiej 
nauka języka rosyjskiego. W 
pierwszym  półroczu br. na te
ren ie  całego k ra ju  w zakładach 
pracy, w indyw idua lnych  gro
madach, PGR-ach i spó łdziel

niach produkcyjnych zorganizo
wano 2.700 kursów.

Po przerwie, która nastąpiła 
w nauce w okresie miesięcy le t
nich, od 1 września br. kursy te 
zostaną 'wznowione. Ponadto 
uruchomionych będzie szereg 
nowych kursów, na których na
ukę pobierać będą dńlsze tysią
ce robotników, chłopów i in te li
gencji pracującej.

20 bm. uroczyste otwarcie 
Spartakiady W ojska Polskiego

We środę 20 bm. o godz. 10 
na stadionie W. P. odbędzie się 
o fic ja lne  uroczyste otwarcie 
Le tn ie j Spartak iady W ojska 
Polskiego.

Po otw arc iu  rozpoczną się 
pierwsze konkurencje  lekkoa tle 
tyczne. Przew idziane są przed- 
b ieg i na 100 m. kob ie t i męż
czyzn, 110 m. p. pł. oraz fin a ły  
sko ku . w  dal, rzu tu  oszczepem, 
biegów na 800 m. i 5000 m —

mężczyzn, oraz skoku wzwyż 
kobiet. Na boisku g łów nym  ro 
zegrany zostanie również mecz 
p iłk a rs k i W arszawa — K raków .

W  międzyczasie na kortach
CW KS przeprowadzone będą 
rozg ryw k i w  siatkówce i koszy
kówce. \

Na strze ln icy w  Rem bertowie 
rów nież 20 bm. rozpoczną się 
zawody strzeleckie.

W 7 rocznicę powstania 
Yielnamsliiei Republiki Demokratycznej

(f) P E K IN  (PAP). Jak donosi 
agencja Nowych Chin, K om ite t 
Narodowy Zjednoczonego F ron 
tu  Narodowego V ie tnam u (L ien- 
v ie t) ogłosił hasła z okaz ji siód
m ej rocznicy re w o lu c ji s ie rp
n iow e j w  V ie tnam ie  j u tw orze
nia  V ie tnam skie j R epub lik i De
m okra tycznej. Hasła te głoszą 
m. in .:

Pozdraw iam y A rm ię  Ludową 
i partyzantów , k tó rzy  toczą bo
haterską w a lkę  z w rogiem  i 
b ron ią  ziem; o jczyste j!

Cały naród łączy się w  walce

o un icestw ien ie kolon izatorów  
francuskich , in te rw en tów  i  ro 
dzim ych zdra jców !

Popieram y z całego serca na
ród koreański i  chińskich ochot
n ików  ludow ych w  ich oporze 
przeciw ko am erykańskim  agre
sorom im peria lis tycznym !

Przyłączm y się z całego ser
ca do kon fe ren c ji pokojow e j 
k ra jó w  A z ji i  s tre fy  P acy fiku !

Niech ży je  w ie lk i Zw iązek 
Radziecki —  ostoja poko ju  
światowego!

(i) W  walce o zwiększenie p ro 
d u k c ji ro lne j — o podniesienie 
plonów  i  rozw ój hodow li — do
niosła ro la  przypada służbie ro l
nej rad narodowych.

Poważne zadania stoją przed 
terenowa służbą ro lną  w  okresie 
zbliżającej się kam pan ii jes ien
nej. Nad tym , ja k  je  na jlep ie j 
w ype łn ić  obradował) ostatn io 
pod przewodnictw em  m in . ro l
n ic tw a —  D ąb-Kocio ła  na k ra 
jo w e j naradzie w  U rsynow ie  p. 
Warszawą, k ie ro w n icy  w ydz ia 
łów  ro ln ic tw a  i leśn ic tw a prezy
d iów  w o jew ódzkich  i  pow ia to 
wych rad narodowych oraz s ta r
si agronom owie POM.

O zwyżkę plonów z 1 ha 
o 1 kwintal

Zarów no re fe ra t w icem in is tra  
ro ln ic tw a  Dom agały ja k  j w ypo
w iedz i dysku tan tów  mocno ak
centowały, że staranne i na 
wyższym  n iż dotychczas pozio
m ie agrotechnicznym  wykonane 
siewy jesienne i  o rk i przedzi- 
mowę decydująca w p łyną  na 
w ykonan ie  p lanów  ro ln ic tw a  w  
roku  przyszłym . Ca ły w ys iłek  
służby ro ln e j rad  narodowych i 
agronom ów PO M  m usi zmierzać 
do tego, aby zabezpieczyć zwyż
kę p lonów  średnio w  całym  
k ra ju  o co na jm n ie j 1 k w in ta l z 
ha.

W ie lu  m ów ców wskazywało, 
że nasze ro ln ic tw o  ma duże 
m ożliwości zwiększenia p roduk- 
c ii. Przytaczano liczne p rz y k ła 
dy.

U powszechnienie 
racjonalnych zabiegów 

agrotechnicznych
Naczelnym  zadaniem służ

by ro lne j jes t wskazywać ch ło
pom na n iew ykorzystane re 
zerwy, na m ożliwości ich u ru 
chom ienia i  konieczność pow 

szechnego stosowania ra c jo n a l
nych — wypróbow anych ju ż  — 
metod agrotechnicznych.

Zasadniczym obow iązkiem  
służby ro lne j w  okresie kam 
pan ii jesiennej jest przez w ła 
ściwą pracę organizacyjną, od
pow iedn ią propagandę i  szcze
gó łow y ins truk taż , upowszech
nić przede w szystk im  siew z ia r
nem k w a lifiko w a n ym  i  zapra
w ionym . K ie ro w n ik  wydz. ro l-  
n -tw a  i leśnictwa PRN w  Ł o 
w iczu Golis, s tw ie rdz ił, że w ie 
le pow ia tów , a wśród nich ró w 
nież ło w ic k i m ają  dosyć s iew - 
n ików , aby cały siew wykonać 
rzędowo. W  tym  celu należy 
szczególną uwagę zw rócić na 
w ykorzystan ie  s iew ników  p ry 
w atnych przez dobrą organiza
cję pomocy sąsiedzkiej. W ażnym  
zabiegiem agrotechnicznym  k tó 
ry  pow in ien być szeroko spo
pu laryzow any, jest dokonanie 
orek przedzim owych na całej 
pow ierzchni, przeznaczonej pod 
zasiew zbóż ja rych  oraz stoso
wanie przy  orkach przedpłużka 
i  pogłębiacza.

Szczegółowo om ó w ili uczest
n icy  narady sposoby upowsze
chn ien ia  rac jona lnych zabie
gów agrotechnicznych. Z w raca
no uwagę na potrzebę oparcia 
się w  te j pracy na p rzodu ją 
cych chłopach oraz na skutecz
ność w prowadzania tych  m etod 
do gromad przez dośw iadczal
n ic tw o  masowe oraz przez po
pu laryzowanie osiągnięć socja
lis tycznych gospodarstw. M . in . 
agronom z P O M -u  Gostyń — 
M ru k  podkreś lił znaczenie w y 
cieczek do spółdzielni p ro d u k 
cyjnych.

Przed powiatowymi 
zjazdami

przodujących chłopów
Dużą uwagę p rzyw iązyw a li 

uczestnicy narady do w łaśc iw e-

f go przeprowadzania pow ia to- 
i w ych zjazdów przodujących 

chłopów, a następnie zebrań 
grom adzkich. Na naradach tych 

| ch łop i om ówią sposoby i  środ- 
| k i  sprawnego przeprowadzenia 
kam pan ii jesiennej, a przede 
w szystk im  metodj'- w yko rzys ta 
n ia  is tn ie jących rezerw, przedy
sku tu ją  sposoby rozw in ięc ia  
współzawodnictwa, w ym ien ią  
doświadczenia w  udoskonalaniu 
sposobów gospodarowania.

O tym , ja k  zm obilizować 
chłopów do współzawodnictwa 
w  p ro du kc ji, szeroko m ó w ił inż. 

i Sobczyk z pow. Szam otuły, po
w ia tu , k tó ry  zdobył sztandar 
przechodni za sprawne przepro- 

| wadzenie w iosennej kam pan ii 
siewnej.

W ażnym  tem atem  narady b y 
ła sprawa w spółp racy służby 
ro lne j rad  narodow ych z P O M - 
-am i. Szczególne znaczenie ma 
rozciągnięcie odpow iedn ie j kon 
t ro li rad narodowych nad p ra 
cą ośrodków gm in ifych.

Na naradzie  podkreślano k o 
nieczność zaostrzenia czujności 
m ało i  średn io ro lnych  chłopów 
przeciwko w sze lk im  próbom  
szkodnictwa kułackiego. W ie lu  
ku łakó w  nie  ty lk o  n ie  zagospo
darow uje w  całości posiadanej 
ziemi, obniża k u ltu rę  ro lną  
swych gospodarstw, ale wszel
k im i sposobami us iłu je  zm n ie j
szyć p rodukc ję  w  gospodarst
wach chłopów pracujących.

Szczegółowo za ję li się ucze
s tn icy  na rady om ów ieniem  n ie 
dociągnięć p racy terenow ej s łu 
żby ro lne j. M . in . k ie r. wydz. 
ro i. i  leśn. W oj. R. N. w  Kosza
lin ie  — P aro l w skazyw a ł na 

! słabą pomoc, opiekę i in s tru k -  
i taż dla in s tru k to ró w  gm in - J nych. M ów iono rów nież o ta - 
| k ich  błędach, ja k  słaba w ięź z 
1 terenem  oraz o wvpadkach b iu 

rokratycznego, wysoce n ie w ła 
ściwego stosunku do spraw , z 
k tó ry m i zgłaszają się chłopi.

Trzeba zmienić styl pracy
M ocno podkreślano, że aby 

podołać no w ym  w ie lk im  zada
n iom  trzeba zm ienić i  podnieść 
na wyższy poziom s ty l pracy 
terenow ej służby ro lne j. P ra 
cow nicy służby ro ln e j w in n i do
brać w łaściw e m etody i środki 
oddzia ływ ania na wieś. um ie 
ję tn ie  k ie row ać pracą gm in 
nych rad  narodowych na od
c in ku  ro ln ic tw a , badać } na
tychm iast usuwać trudnośc i w  
w ykonyw an iu  p lanów  p ro du k
cy jnych, zagwarantować ch ło
pom dostarczenie środków  po
mocy państwa oraz po pu la ry - 

| zować wśród n ich  rac jona lne 
m etody u p raw y  i  hodow li.

O pie ra jąc się na doświadcze
n iach tegorocznych kam pan ii 
ro ln iczych , uczestnicy narady 
podkreśla li, że do osiągnięcia 
wj'ższ.ych plonów  n iż  w  roku 
ub ieg łym  p rzyczyn ił się przede 
wszystk im  — prócz zwiększo
ne j pomocy państwa —  wzrost 
uśw iadom ienia mas p racu ją 
cego chłopstwa, co znalazło m o
cny  w yra z  w  powszechnym po
de jm ow an iu  zobowiązań i  zw y
cięskie j ich rea lizac ji. Toteż, 
ja k  mocno akcentow ano w  to 
ku  na rady — decydującym  
czynn ik iem  w  walce o zapew
nien ie  wyższych p lonów  w  ro 
k u  przyszłym  jest dalsze pod
noszenie świadomości chłopów, 
zdecydowane zwalczanie sabo
tażu kułackiego, w ykazyw an ie  
p racu jącym  chłopom, że przez 
w iększą p rodukc ję  p rzyczyn ia ją  
się do podniesien ia swego db- 
b robytu , a jednocześnie do 
wzm ożenia s iły  i  dobrobytu  L u 
dowej O jczyzny.

W dn iu  19 bm. rozpoczął się 
wyścig ko la rsk i „Dokoła Pol
ski“ , którego trasa wynosi ok 
2000 km. Uroczyste otwarcie 
wyścigu i s ta rt honorowy od
by ły  się na Placu K on sty tu c ji 
w  W arszawie, po czym kolarze 
udali się w k ie run ku  F abryk i 
Samochodów Osobowych na 
Żeraniu, gdzie nastąpił s tart

ostry do I etapu Warszawa —  
O lsztyn długości ok. 230 km .

W alka na trasie była cieka
wa i zacięta. Zwycięstwo in 
dyw idua lne odniósł zaw odnik 
Kolejarza W rzesiński przed 
K la b ińsk im  (Gwardia). Zespo
łowo zw ycięży li kolarze G w ar
d ii przed CWKS. (Sprawozda
nie z przebiegu I etapu poda
jem y na str. 2).

Minister Wyszyński 
przyjął premiera Czou En-laia

X

Załogi robotnicze walczą o wprowadzenie
nowych metod pracy

(f) M O S K W A  (PAP). Agencja 
TASS podaje, że 18 sierpnia 
m in is te r spraw zagranicznych 
ZSRR A. W yszyński, p rzy ją ł 
prem iera Państwowej Rady 
A dm in is tra cy jne j i m in is tra  
spraw zagranicznych C hińskie j 
R epub lik i Ludow ej Czou En- 
laia.

Na przyjęciu  obecni by li: 
ambasador nadzwyczajny i peł
nomocny C hińskie j Republik:

Ludow ej w ZSRR Czan W en- 
tian , naczelnik w ydz ia łu  ZSRR 
i k ra jów  Europy W schodniej 
M in is terstw a Spraw Zagranicz
nych C h ińskie j Republik i Ludo
w ej S iu i J i-s in , k ie ro w n ik  sek
c ji w ydzia łu  ZSRR i k ra jó w  
Europy W schodniej MSZ Chiń
skie j R epublik i Ludow ej Ma 
Lieh i k ie ro w n ik  pierwszego 
w ydz ia łu . dalekowschodniego 
M in is te rs tw a Spraw Zagranicz
nych ZSRR N. Fedorenko.

(f) W ytyczne V I I  P lenum  KC  
PZPR w  spraw ie w ykorzysta
nia rezerw  p rodukcyjnych i 
upowszechnienia postępu tech
nicznego zm ob ilizow ały załogi 
fa b ryk  do poszukiwania no
wych, lepszych i w y d a jn ie j
szych metod pracy, do systema
tycznego uspraw nian ia proce
sów produkcyjnych w  celu peł
nego w ykonan ia  zadań trzecie
go roku planu 6-letniego.

M. in. w  zakładach przem y
słu metalowego wojew ództw a 
w rocławskiego z in ic ja ty w y  o r
ganizacji pa rty jnych  i zw iąz
kow ych odby ły  się narady za
łóg poświęcone om ów ieniu do
tychczasowych osiągnięć w  za
kresie m odern izacji metod p ra
cy, w ym ian ie  doświadczeń z tej 
dziedziny oraz opracowaniu 
konkre tnych  zadań w  walce o 
postęp techniczny.

Korzystamy
z doświadczeń radzieckich

Po wytycznych V I I  P lenum  
w  zakładach Dolnego Śląska 
zw iększyły  się szeregi m is trzów  
szybkościowego skraw an ia me
ta li. Korzysta jąc z doświadczeń 
radzieckich uzyskują oni do
skonałe w y n ik i.

We W rocław skie j Fabryce 
Urządzeń Mechanicznych m eto
dę szybkościową wprowadzono 
ju ż  na 21 obrabiarkach różnych 
typów . Świetne sukcesy osiąga 
frezer M icha ł T ow arn ick i, k tó - 
r> skraw ając sta liw o  z szybko
ścią do 600 m /m in „ przy obro
tach od 1.050 do 1.300 na m in u 
tę — ' w ykonu je  przeciętnie 
250 procent norm y. Dobre w y 
n ik i uzyskuje tokarz Zb ign iew

S try jsk i, k tó ry  pracując na re- 
. wolwerów ce toczy sta liw o z 
szybkością 220 do 340 m /m in.

Również w  innych zakładach 
zaznaczył się w  ostatn im  okre
sie rozw ój ruchu szybkościowe
go skraw ania. M. in. w Pafa- 
wagu przecię tn „ szybkość skra
wania wzrosła przy żeliw ie —  
ze 180 do 200 m /m in ., a przy 
s ta liw ie  do 250 m /m in. W  Fa
bryce Urządzeń Przem ysłowych 
przeciętna szybkość skrawania 
wynosi przy s ta liw ie  280 m /m in.
Szybkościowe skraw an ie w pro

wadza się obecnie w  Fabryce 
Maszyn Papierniczych w  C iep li
cach w  Fabryce Urządzeń Me
chanicznych w  K łodzku.

Robotnicy Zakładów  Przemy
słu E lektrotechnicznego posta
n o w ili rozszerzyć stosowanie 
m etody K orab ie ln ikow e j. M. in. 
w  Dolnośląskich Zakładach im. 
F. Dzierżyńskiego, do komple
ksowego oszczędzania przystą
p iło  300 robo tn ików  z 5 działów 
p todukcy jnych .

L iczba rob o tn ików  pracu ją 
cych metodą Żandarowej wzro
sła obecnie w  zakładach prze
m ysłu  m etalowego na Dolnym  
Śląsku do ponad 1.300, co przy
czyniło  się do zwiększenia śre
dn ie j w yda jności pracy o 20 do 
35 proc.

W  na jb liższym  czasie szereg 
załóg p rzystąp i do prowadzenia, 
stosowanej już  przez robotn i
ków  F a b ry k i W odom ierzy we 
W rocław iu , m etody e lektro iskro- 
wego u tw ardzan ia  narzędzi. W 
Fabryce W odom ierzy, dzięki sto
sowaniu te j m etody 6-krotn ie 
przedłużono okres użytkowania 
narzędzi.

W  w y n ik u  wprowadzenia no
wych, wyższych metod pracy 
w ie low arszta tow e j w  K rosno- 
w ick ich  Zakładach P rzem y
słu Bawełnianego na Dolnym  
Śląsku przeciętna wydajność 
pracy w  tka ln ia ch  podniosła się 
w  s ie rpn iu  br. do 104,7 proc., 
podczas gdy w  poprzednich m ie
siącach bardzo pokaźna ilość ro
bo tn ikó w  nie osiągała p ro du kc ji 
przew idzianej normą.

Rozszerza się ruch 
wielowarsztatowców

Po w ytycznych V I I  P lenum  
załoga krosnow ick ich zakładów 
postanow iła  rozszerzyć ruch  w ie 
lowarsztatowców . L iczn i robot
n icy  pod ję li zobowiązania p ra
cy na większej ilości krosien. 
D z ięk i tem u jeszcze w  lipcu  
można by ło  uruchom ić dodat
kow ych  50 krosien. W  p ie rw 
szych dn iach sierpnia ju ż  39 
tkaczy obsługiw ało po 8 krosien.

Poszczególni tkacze, k tó rzy  
obsługują większą ilość maszyn, 
ju ż  w  pierw szym  okresie syste
m atycznie w yko n u ją  swoje nor
m y i  przekraczają je. M. in. 
M a ria  Faber i M aria  Targosz, 
k tó re  podw o iły  liczbę obsługi
w anych maszyn, w yko nu ją  o- 
becnie po 105 proc. norm y.

Dzięki rozszerzeniu pracy w ie 
low arszta tow ej w  dwóch salach 
tkack ich  zmniejszono stan zało
gi o około 50 proc., a rob o tn i
kó w  skierowano do innych  dzia
łó w  tkack ich , gdzie odczuwano 
b ra k  personelu.

W  zw iązku z rozwojem  w ie lc -

l warsztatowości w  K rosnow ic - 
| k ich Zakł. Przem. Bawełnianego 

przeciętne zarobki tkaczy znacz, 
nie wzrosły.

O pełne wykorzystanie
zdolności produkcyjnych
Uporczywa w a lka  o postęp 

techniczny i pełne w yko rzysta 
nie zdolności p rodukcy jnych  to 
źródła sukcesów załogi T o ruń 
skich Zakładów  Nawozów Sztu
cznych. Dzięki uspraw nieniom  
przodującego piecowego A n to 
niego W ięckowskiego i k ie ró w ; 
n ika  p rodukc ji Czesława Grossa 
oraz w zorow aniu  się na osiąg
nięciach radzieckich chem ików, 
robotnicy > piecowni zdoła li 
zwiększyć p raw ie  o 10 procent 
pow ierzchnię prażalną pieców. 
Jednocześnie uzyśkano o 0,829 
kg niższe od zaplanowanego zu
życie surowca.

Rów n:eż załoga Bydgoskich 
Zakładów  Przem ysłu Gum owe
go. wysoko przekracza swoja 
p lany produkcyjne, dzięki stałe
mu ro zw ija n iu  stachanowskich 
fo rm  w spółzawodnictwa i upo
wszechnianiu przodujących me
tod pracy. W  zakładach tych 
stworzono m. in. brygady rac jo 
na liza torskie , zastosowano sy
stem oszczędzania L id ii K ora 
b ie ln iko w e j oraz wprowadzono 
metodę szkolenia inż. Kowalowa 
i system pracy Żandarowej. Za
pew n iło  to  załodze zwiększenie 
wydajności pracy, pozwoliło 
obniżyć o 3.8 procent koszty 
władne p rodukc ji i w yproduko
wać w  I I  kw a rta le  br. 99,65 p ro 
cent w yrobów  pierwszego ga
tunku.

W całym kraju odbywają się liczne imprezy 
VI Tygodnia Lotnictwa

Spotkania załóg* robotniczych i młodzieży z lotnikami Wojska Polskiego
(f) Realizując hasło „ V I  T y 

godnia L o tn ic tw a “  — „L o tn ic 
tw o  po lskie  służy spraw ie po
ko ju , służy masom pracującym  
m iast i  w s i“  —  m łodzi p iloc i 
sportow i w raz z m łodzieżą ZM P 
organ izu ją  liczne akademie, 
p re lekc je  oraz spotkania, pod
czas k tó rych  zapoznają on i sze
rok ie  rzesze społeczeństwa z 
dorobkiem  L ig i Lo tn icze j. W  
spotkaniach b io rą  rów nież u - 
dz ia ł p iloc i W ojska Polskiego, 
k tó rzy  opow iadają o bo jowych 
tradyc jach  naszego odrodzonego 
lo tn ic tw a  wojskowego, -wycho
wanego na wspan ia łych wzo
rach S ta linow sk ich  Sokołów.

W  Zakładach M echanicznych 
„U rsus“ , dokąd na spotkanie z 
robo tn ikam i i młodzieżą p rzy 
b y ł Zespół P ieśni i Tańca W ojsk 
Lo tn iczych — załoga , zgotowała 
gorącą owację na cześć odro
dzonego W ojska Polskiego i  je 
go naczelnego Wodza M arsza ł
ka P o lsk i Konstantego Rokos
sowskiego.

W  czasie spotkania o fice r 
Z ygm un t Stelm asiew icz pod
k re ś lił, że objęcie szefostwa 
nad lo tn ic tw e m  nrzea ZM P

przyczyni się do dalszego wzro
stu gotowości bo jow ej i wyszko
lenia politycznego naszych lo t
n ików .

W nagrodę za piękny występ 
zespołu, przodownicy prac.y 
„U rsusa“  Jaskierska i Remi
szewski wśród serdecznych 
oklasków zebranych, wręczyli 
lo tn ikom  w iązanki kw iatów .

„Damy lotnictwu 
najlepszych ZMP-owców“

W Lodzi na uroczystą akadey 
mię, k tó ra  odbyła się- w  sali 
tea tra lne j ORZZ, przybyły  licz
ne delegacje młodzieży oraz 
przedstaw icie le jednostki wojsk 
lotn iczych. W czasie akademii 
gorąco oklaskiw ano wystąpienie 
przedstaw icie la Zarządu Łódz
kiego ZM P — Konarzewskiego, 
k tó ry  ośw iadczył m. in .: „Z M P  
dołoży wszelkich starań, aby 
sprostać zadaniom, jakie stoją 
przed naszą organizacją w zw ią
zku z objęciem szefostwa nad 
lo tn ic tw em . Damy lo tn ic tw u  
najlepszych, na jo fiarn ie jszych 
członków naszej organ izacji — 
w iernych synów klasy robo tn i
czej“ .

, W Bydgoszczy odbyto się spot- 
j kan ie m łodzieży przodującej w  
j p racy zawodowej i społecznej 
I z lo tn ika m i, k tó re  przebiegło w 
n iezw ykle serdecznej atmosfe- 

I zze. W czasie spotkania lo tn ik  
Chm iel opowiedział o h is to rii i 

I rozw oju lo tn ic tw a  ludowego.
I Mówca z wdzięcznością wspom- 
| n ia ł jednego z bohaterów, wy. 
j chowawcę naszej młodzieży lot- 
I niczej — pilota radzieckiego 
i płk. Tałdykina, który zginął w 
| walce o wyzwolenie ziemi po
morskiej.

Wystawy
W  Poznaniu L iga Lotnicza 

o tw orzy ła  w  związku z „V I  T y 
godniem Lo tn ic tw a “  specjalną 
wystawę, poświęconą dorobko
w i naszych szybowników i  m o
delarzy. Wśród eksponatów 
zna jdu je  się m. in. model szkol
ny  szybowca „Ż a k “ , wykonany 
przez 12-letniego Józefa B uga j
skiego. Podobne w ystaw y o- 
tw a rto  również we Wrześni i 
innych  m iastach W ielkopolski. 
W  dn iu Święta Lo tn ic tw a  w 
Poznaniu odbędą się pokazy 
lo tn ic tw a  cyw ilnego oraz o-1

t tw a rta  zostanie w  P arku  im . 
J. S ta lina  wieża skoków  spa
dochronowych.

Pokaz akrobacji 
i skoków spadochronowych

ZM P -ow cy z w o j. k ra ko w 
skiego p rzygotow ali specjalne 
gazetki ścienne oraz organ izu ją  
specjalne zebrania swoich kół. 
Podczas tych zebrań młodzież 
szeroko dysku tu je  nad sprawa
m i um asowienia sportu lo tn i
czego oraz przejęcia szefostwa 
nad lo tn ic tw em . Liczne koła 
za in ic jow a ły  także kam panię 
w erbunkow ą do szkół szybow
cowych i m otorowych LL.

Liczne im prezy odbyw ają się 
również w  spółdzielniach p ro 
dukcyjnych. W  woj. lube lsk im  
młodzież ZM P  w spóln ie z L i 
gą Lotniczą zorganizowała po
kazy lo tn ic tw a  sportowego w 
spółdzie ln i p rodukcy jne j w  Ł a 
nach, pow. puławskiego. M łodzi 
p iloc i w yko na li szereg akroba
c ji, zaś spadochroniarze pop i
syw a li się skokam i. Podobną 
imprezę zorganizowano także 
w  Rejowcu.

Nowy n ni bosa 
R epub lik i Lud

(f) P E K IN  (PAP).' Agencja 
Nowych Chin donosi, że Cen
tra ln y  Rząd Ludow y Chińskie j 
R e pu b lik i Ludow ej m ianował 
Tseng Jung-czuana ambasado
rem nadzwyczajnym  i pełno
m ocnym  w  Polskie j Rzeczypo
spo lite j Ludowej. Tseng Jung- 
czuan b y ł radcą w  randze m i-

dor C hińskie j 
owej w Polsce
n istra  pełnomocnego przy am
basadzie ch ińsk ie j w  Zw iązku 
Radzieckim.

Dotychczasowy ambasador 
C h ińskie j R epub lik i Ludow ej w  
W arszawie Peng M in g -ch ih  zo
sta ł powołany na inne stanow i
sko.

Uruchomienie w ielkiej elektrowni 
na trasie kanału Dunaj-Morze Czarne
(f) B U K A R E S ZT  (PAP). Na 

trasie K ana łu  D una j - Morze 
Czarne nastąpiło uroczyste u- 
ruchom ienie potężnej e lek trow 
n i c ieplnej „O v id iu -2 “  — d ru 
g ie j ciep łow n; zbudowanej w 
R um un ii w  la tach w ładzy lu 
dowej. E lek trow n ię  tę budowała 
rum uńska młodzież.

Na uroczyste otw arc ie  e lek
tro w n i p rz y b y li przedstaw icie le 
rządu i p a rtii,  przedstaw iciele 
licznych  o rgan izacji społecz

nych i  m łodzieżowych. Obecni 
b y li rów nież przedstaw icie le 
dyp lom atyczni państw zaprzy
jaźnionych.

U ruchom ienie nowej e lek tro 
w n i, k tó ra  zbudowana została 
przy pomocy inżyn ie rów  i tech
n ików  radzieckich, um oż liw i 
jeszcze szersze zmechanizowa
nie prac przy budow ie K ana łu  
Dunaj -  Morze Czarne — w ie l
k ie j bu do w li socjalizm u w  Ru
m un ii.

Nowe sukcesy
załogi Kujbyszewhydroslroju

(f) M O S K W A  (PAP). N ow ym i 
osiągnięciam i w ita ją  budow n i
czowie na jw iększe j na świecie 
e lek trow n i wodnej na Wołdze 
w  pobliżu Kujbyszewa 2 roczn i
cę opub likow ania  uchw a ły  rzą
du radzieckiego w  spraw ie bu
dow y tego gigantycznego obie
k tu .

B rygady pracujące na p ra
w y m  brzegu W ołg i, k tó re  p ro 
wadzą w ykopy pod fundam en
ty  przyszłej e lek trow n i, w yko 
n a ły  przedterm inow o s ie rpn io
w y  plan prac budow lano-m on
tażowych i  ziemnych. P rzed ter
m inow o wykonano rów nież za
dania p lanu budow y osiedli 
m ieszkaniowych i  fa b ry k  po
mocniczych. Również na lew ym

brzegu rzeki osiągnięto liczne 
sukcesy przy budow ie zapory 
i śluz przepustowych dla stat
ków  W  tych dniach 102 budo
wniczych „K u jbysze w hyd ros tro - 
ju “  zdobyło zaszczytny ty tu ł — 
przodow ników  pracy.

Nowy zbiornik wodny 
na rzece Kubań

W do lnym  biegu rzeki K ubań 
zakończono rozpoczętą w  r. 1946 
budowę w ie lk iego rezerwuaru 
wodnego, k tó ry  grom adzić bę
dzie wody w okresie przyboru 
wiosennego, zabezpieczy ogrom 
ne obszary przed powodzią i  
um ożliw i nawodnien ie zna jdu
jących się na tym  teren ie p lan
ta c ji ryżu.

Rośnie opór narodu japońskiego 
przeciw ren iilitarpacji

(f) M O S K W A  (PAP). Agencja 
TASS donosi z T ok io  o n ieu
stannym  wzroście ruchu pro te
stacyjnego w Japon ii przeciwko 
re rń ilita ryza c ji k ra ju .

O ddział zw iązku chłopów ja 
pońskich p re fe k tu ry  O ita ze
b ra ł 3.400 podpisów pod rezo
lu c ją  protestującą przeciwko 
wskrzeszaniu faszystowskiej a r
m ii japońskie j. W  mieście Hida

Mowy podsekretarz stanu
w Mimslerslwie\

Przemyślu Maszynowego
(f) Prezydent RP m ianował 

podsekretarzem stanu w M in i
sterstw ie Przemysłu Maszyno
wego Edwarda Demidowskiego 
dotychczasowego dyrekto ra  De
partam entu P rodukc ji w  tym  
M in is te rs tw ie .

te j samej p re fe k tu ry  odbył sit 
w iec pro testacy jny przeciwkc 
re rń ilita ryzac ji.

Dzienn ik „K ah oku  Simpo‘ 
doniósł ostatnio, że w re jonu 
miasta Isim om agi, gdzie w ła 
dze zam ierzały zm obilizować dc 
po licyjnego korpusu rezerwo
wego 365 osób, zgłosiło się za
ledw ie  10.

D Z I Ś  W MU ME R  ZE:
In *. M IE C Z Y S Ł A W  LE S Z : B u 

dowa nowych kopalń węgla  
— w ie lk ie  zadanie planu  
6-letniego

JE R ZY  R A W IC Z : Pod te rro 
rem  b u rtu a z jl (W y b o ry  w  
Polsce p rz e d w rz e ś n io w e j 1922 
ro k u )

ADAMI G A L IC A : B łędne kolo  
gospodarki A n g lii

L. G.: P oznajem y ję zy k  przy
jac ió ł
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Minister Schuman 
sprzedaje Lotaryngię

' f f)  P A R Y Ż (PAP). Dzienn ik 
„L e  C o u rrie r de M etz“ , jeden 
z organów tzw . „p a r t i i ludow o- 
re p ub lika ńsk ie j“  (MRP), do k tó 
re j należy m in is te r spraw  za
granicznych Schuman, zamieś
c ił a r ty k u ł w yraża jący zgodę na 
przyłączenie części L o ta ry n g ii 
do Saary. Jak w iadom o, p rzy
łączenia części L o ta ry n g ii do 
Saary domaga się Adenauer i 
in n i odwetowcy z Bonn.

W  zw iązku z tym  „H u m a n i- 
te “  pisze m. in .: S tanow isko za
ję te w  te j spraw ie przez „Le  
C ourrie r de M etz“  jest ró w 
noznaczne ze zdradą, pole
gającą na w yrażen iu  zgody 
na oderwanie od F ra n c ji części 
je j te ry to rium .

Represje we Francji 
wobec bojowników^

Bohaterska walka narodu koreańskiego 
zakończy się ostatecznym zwycięstwem

Rozkaz gen. Kim Ir-sena z okazji VII rocznicy wyzwolenia Korei

Konstytucja ludu węgierskiego

(|) P E K IN  (PAP), Z  P hen janu  donoszą, że z okaz ji V i l  ’ ność bo jow ą naszej a rm ii b ro - j ojczyzny przed atakam i
roczn icy w yzw o len ia  K o re i, dowódca naczelny K o reańsk ie j * .............
A rm ii  Ludow e j gen. K im  Ir-se n  og łos ił rozkaz dzienny, 
w  k tó ry m  stw ierdza m. in .:

P rześladow any niegdyś, ciem iężony i  w y *  
zysk iw any przez obszarnika i ku ła ka  chłop 
w ęg ie rsk i s ta ł .się pe łnopraw nym  obyw ate
lem, uzysku jąc ziemię, dostęp do ośw ia ty  
i  b iorąc czynny udzia ł w  życiu  społeczno-po-

•— U płynę ło  przeszło 2 la ta  od 
ch w ili, gdy nasza pokojowa od
budowa została zakłócona przez 
zbro jny pa jazd am erykańskich 
im peria lis tycznych agresorów.
Am erykańscy agresorzy rozpo
częli zbrodniczą niszczycielską 
wojnę, us iłu jąc  u ja rzm ić  naszą ln ic y  chińscy! Naród koreański

am erykańskich odniosły jedy
nie ten skutek, że nie ty lk o  na 
ród koreański, ale także narody 
całego św iata uw ażają ich za 
swych najgorszych wrogów.

Żołn ierze i o fice row ie  ko-

niącej niezależności i  wolności j ria lis tycznych zaborców!

Bestialskie naloty lotnictwa USA
(f) M O S K W A  (PAP). A gen- i Rozpoczęli on i bom bardowanie 

cja TASS donosi z Phenjanu : i i  ostrze liw anie z b ron i po k ła - 
Lo tn ic tw o  am erykańskie  doko- dowej tego wzgórza. Następnie
nu je  nadal barbarzyńskich  na
lo tó w  na m iasta i  wsie K o re i 
północnej. Szczególnie zaciekle 
A m erykan ie  bom bardu ją  i  o-

reańskie j a rm ii ludow e j! O c h o t-: st rzeliw u ją  przedmieścia Phen-

o po
(D P A R Y Ż (PAP). Jak do

nosi „H u m an ité “ , sędzia śled
czy w  Tulon ie  Roth, w yd a ł po
lecenie aresztowania wszystkich 
osób j przedstaw ic ie li organiza
c j i  dem okratycznych, k tó rzy  
.przychodzą z pe tyc jam i doma
gającym i się zwolnien ia bez
praw n ie  aresztowanych p a trio 
tó w  francuskich .

ojczyznę i nasz naród. D zięk i 
potężnym ciosom bohaterskie j 
Koreańskie j A rm ii Ludow e j i 
ochotn ików  chińskich, zb rodn i
cze plany agresorów zostały 

: udaremnione.
W  ciągu dwóch la t w o jny, 

i agresorzy amerykańscy doznali 
| w ie lu  k lęsk i ponieśli o lb rzy - 
■ m ie s tra ty  w  ludziach i sprzę-

janu. Wonsanu, Nampo, S a ri- 
wonu, Czonczinu, Jandoku,jest przekonany, że wasza boha

terska w a lka  zakończy się 
ko w ity m  zwycięstwem  
znienaw idzonym  wrogiem.

Narody Zw iązku Radzieckie- I ludność cvw ilna  
go, naród ch ińsk i, narody k ra -1 b i , = dzieci
jó w  dem okracji ludow ej i m ilu -  j y 
ją cy  pokoi ludzie na całym  j 
święcie so lida ryzu ją  się w  ca- j kańskie  dokonały na lo tu  
le j pe łn i z narodem koreańskim  ! oko lice Phen janu i  Nampo. 

udzie la ją m u w szechstronne j: raci

I „W ęgierska R epub lika  Ludow a  jes t pań- 
! s tw em  ro b o tn ikó w  i  p racu jących  chłopów.
[W  W ęgiersk ie j Republice Ludow e j w szelka 
j w ładza na leży do lu d u  pracującego“ .

Te słow a uchw alone j przed 3 ła ty  K o n s ty - j 
irnpa-1 tu c ji W ęgier L udow ych , są w yrazem  o lb rzy - j lity czn ym  k ra ju ,

i m ich przem ian, ja k ie  dokona ły  się w  tym  j Sojusz robotn iczo  - ch łopski jest podstawą 
k ra ju , w yzw o lo n ym  spod panowania faszy-j us tro ju  W ęg ie rsk ie j R e p u b lik i Ludow e j i  sce- 
s tow sk ie j k l ik i  przez bohaterską A rm ię  Ra- j m ontow any został codzienną w a lką  o zw yc ię - 
dziecką. i stw o i  u trw a le n ie  nowego us tro ju , o w y k o -

Obalenłe w ła d zy  k a p ita lis tó w  i  obszarni- ¡ rzenienie resztek pozostałości reż im u burżua- 
ków , k tó rz y  p rzy  pomocy obcych im p e ria lis - j zyjnego, w a lką  przec iw  zew nętrznym  i w e- 

zrzucac na zbocza ]  szczyt i łó w  za to p ili w e k rw i w ęg ierską re p u b likę  w nę trznym  w rogom  Ludow ych  W ęgier, p rze - 
wzgórza zbiorn iki z napalmem, rad w  1919 r. i  p rzeksz ta łc ili k ra j w  ich  p ó ł- c iw  zbó jeckim  p lanom  im p e ria lis tó w  am ery- 
Przez k ilka  godzin wzgórze . ko lon ię  —  o tw o rzy ło  no w y  rozdzia ł w  życiu  kańskich  i ich k rw a w ych  pacho łków  tito fa -  
osnute było płomieniami i czar- j W ęgier. Nędza i bezrobocie na zawsze prze- szystowskich.
nym dymem. Ten bestialski na- gta)y  być udzia łem  ludu  w ęgierskiego. Dziś Naród w ęg ie rsk i w  ciągu 3 la t od uchw a- 

celowo, : nardd w ę g ie rsk i pod przew odem  W ęgiersk ie j j len ia  now ej K o n s ty tu c ji dokona ł o lb rzym ie j

sam oloty am erykańskie zaczęły

lo t został dokonany
A n iaku , N am ynu i  Anczu. F a k - , ponieważ lo tn icy  am erykańscy, p a r l i i  p ra c u ją c y c h  i  je j w odza , ukochanego p ra cy , l ik w id u ją c  zan iedban ie  i zaco fan ie  w e 

• ty  w ykazują , że przedm iotem  doskonale ̂ w id z ie l i Przez lu d  p re m ie ra  rzą d u  to w a rzysza  R a k o r  w s z y s tk ic h  dz iedz inach  życ ia , u z y s k u ją c  d a l-
tych zaciekłych na lo tów  jes t , Qf. ’ "  Księgo, w  n ie ro z e rw a ln y m  so juszu  ze Z w ią ż - i sze sukcesy w  b u d o w ie  po ds taw  s o c ja lizm u .

chłopi, k o - ,  ,,, ___y _____ , ,  i i r io m  R n r i j i iM - t im  i B r a t n im i  k r a ja m i  r lp i im -  T e w ie lk ie  os iągn ięc ia  s ta ły  się m o ż liw e
d z ię k i k ie ro w n ic z e j d z ia ła ln o ś c i p a r t i i  k la s y

swe o fia ry .
W  nocy z 16 na 17 sie rpn ia ! k ie m  R a d z ie c k im  i  b ra tn im i k ra ja m i dem o- 

i am erykańskie  bombowce zbom - | k r a c j i  lu d o w e j,  b u d u je  now e , szczęśliw e ży -
17 sie rpn ia sam oloty am ery- , ba rdow a ły  dw ie wsie w  p o b li-  cie sw ego k ra ju ,  b u d u je  so c ja liz m . U c ie le ś n i- !  ro b o tn ic z e j i p o lity c e  rząd u  lu do w eg o , d z ię -

żu W onsanu i  z rzuc iły  znaczną | jy  się  m a rze n ia  n a jle p s z y c h  s y n ó w  n a ro d u ! k i  w ie lk ie j,  s ta łe j po m ocy Z w ią z k u  R a dz ie c -na
P i-

Kolonizaforzy francuscy 
skazali na śmierć 

11 patriotów malrjaskich
(f) P A R Y Ż (PAP). Jak dono

si dziennik „H u m an ité “ , w  d ru 
gie j połow ie lipca sąd francusk i 
na Madagaskarze, skazał na 
karę śm ierci 10 pa trio tów  za u- 
dział w  ruchu  na rodow o-w yz
woleńczym. i

Bandycki napad 
na biuro KPL) w Bonn

(f) B E R LIN  (PAP). Z Bonn do
noszą, że w  nocy z poniedzia łku 
na w to re k  banda bo jów karzy 
faszystowskich dokonała napaści 
na lo ka l b iu ra  okręgowego KPD. 
Napastn icy zdem olowali całe 
urządzenia b iurowe, poniszczyli 
dokum enty i zrabow ali podręcz
ną kasę. Agencja A D N  podkre
śla, że udzia ł w  napaści b ra li 
bo jów karze z organ izacji faszy
stowskie j BDJ, finansowanej 
przez Kaiśera. D la  dokonania 
tego aktu  te rro ru  sprowadzono 
specja lnie bo jówkę z innych o- 
ko lic  N iem iec zachodnich.

Ministerstwo 
propagandy w Bonn 
ua wzór Goebbelsa
(I) B E R L IN  (PAP). W  depe

szy z Bonn agencja A D N  o p i
suje prace bońskiego m in is te r
stwa propagandy, k tó re  założo- 
ne zostało przed n iedaw nym  j 
czasem pod nazwą „cen tra la  j 
zw iązkow a służby k ra jo w e j", j 
In s ty tu c ja  ta us iłu je  osłabić ! 
w zm agający się opór ludności 
N iem iec zachodnich przeciwko 
bońskiej po lityce wo jenne j, sto
sując środki propagandowe w e
d ług  metod am erykańskich. Na 
czele te j in s ty tu c ji s to i p ro fe
sor Paul F ranken. k tó ry  po 
pierwszej w o jn ie  św ia tow e j od. 
znaczył sie ja ko  organizator 
w ściek łe j nagonki szow inistycz
ne j przeciwko Polsce. Pomaga 
m u — ja k  donosi pismo „D er 
Spiegel“  —  „ tru s t mózgów“ zło
żony z dziew ięciu doświadczo
nych propagand.ystów. k tó rzy  
w zo ru ją  się na Goebbelsie,

Przemówienie sekretarza 
generalnego KP Finlandii

(f) H E L S IN K I (PAP). Jak do
nosi dem okratyczna prasa f iń 
ska. sekretarz generalny K om u
nistycznej P a r t ii F in la n d ii V ille  
Pessi. w yg łos ił 17 sie rpn ia w  
Tam pere przem ówienie, w  k tó 
ry m  scharakteryzował sytua
cje  gospodarczą k ra ju .

Pessi podkreślił, że poziom 
p ro du kc ji przem ysłowej, F in 
la n d ii spadł w  czerwcu o około 
15 proc. w  porów naniu z m ajem 
b. r.. poziom zaś p ro d u kc ji na 
eksport spadł o 23 proc.

M ów iąc o zdradzieckie j p o li
tyce praw icow ych przyw ódców  
socja ldem okratycznych, Pessi 
podkreś lił, iż pragną oni zw ię
kszyć zależność F in la n d ii od im 
pe ria lizm u am erykańskiego.

Prowokacje faszystów 
greckich i titowskich 

na granicy A lbanii
(f) T IR A N A  (PAP). M in is te r

s tw o spraw zagranicznych A l
bańskie j R e pu b lik i Ludow ej 
wystosowało do rządu jugosło
w iańskiego notę, w  k tó re j p ro 
testu je przeciw  sześciu p row o
kacjom , dokonanym  przez w o j
ska jugosłow iańskie  na g ra n i
cy jugosłow iańsko .  a lbańskie j 
w  okresie od 2 lipca do 4 s ie r
pn ia  1952 r.

W icem in is ter spraw  zagrani
cznych A lbańsk ie j R epub lik i 
Ludow ej M ih a il P r if t i  przesłał 
do sekre ta ria tu  ONZ noty, w 
k tó rych  pro testu je  przeciwko 
naruszeniom granic lądowych, 
pow ie trznych i m orskich A l
bańskie j R epub lik i Ludow ej, do
konanym  przez lo tn ic tw o , w o j
ska lądowe i m aryna rkę  w o
jenną G rec ji oraz przez lo tn i
ctw o w łoskie  w  okresie od 7 
lipca do 2 s ierpn ia 1952 r.

cie. Mszcząc sie za te k lęsk i na i 
polu w a lk i, amerykańscy fa - i pomocy. W  szeregach o c h o tn i- . 
szyści zaczęli zaciekle bom bar- j ków, k tó rzy  p rzyb y li nam z po- 
dować nasze spokojne m iasta. , mocą. walczą na jlepsi synowie 
zaczęli m ordować i to rtu row ać i i najlepsze có rk i narodu chiń- 
naszych jeńców w ojennych, roz- skiego. M am y wszystkie nie- , 
poczęli zbrodniczą w o jnę bakte- , zbędne w a run k i, aby odnieść j 

i rio log iczną i chemiczną. D ą ż ą  i zwycięstwo. — Jednakże żadne; 
! oni do zerw ania rokow ań w  i zwycięstwo nie przychodzi sa- 
I spraw ie rozejm u, odm aw iając Imo. Ażeby pokonać agresorow i 
! słusznych, opartych na K o n - j am erykańskich i wypędzić ich | 
w enc ji Genewskiej, p ro p o z y c ji!*  nasze., ojczyzny, m usim y w a l- : 
strony koreańsko-ch ińskie j w  j czyc nadal z całą w ytrw a łośc ią  
spraw ie re p a tria c ji jeńców wo- > 2 całym  poświęceniem.

: iennych. Jednakże na jn ikczem - Żołn ierze i o fice row ie a rm ii j 
niejsze zbrodnie in te rw e n tów  I ludow ej zwiększajcie nadal zdol-

am erykańscy
ilość bomb na pola chłopskie, i w ę g ie rs k ie g o , b o jo w n ik ó w  o sp ra w ę  lu d u  i  je  

zauważyli, ; Am erykańscy p irac i po w ie trzn i j e o  p r a w a
że na wzgórzu w rejonie Pen- zrzucają \codziennie na rejony ] °  -y  ‘ . . . .  . , . . „  , ■ T ,
tekol w  pobliżu Phenianu zna j- wiejskie i setki ton bomb bu- ! K o n s ty tu c ja  W ę g ie rs k ie j R epubl k i  Ludo- 
duje się wiele kobiet i  dzieci, rżących i napalmowych. w ej, podobnie ja k  nasza now ouchw alona K on -

' , . I s ty tu c ja  P o lsk ie j Rzeczypospolite.] Ludow e]
Żołnierze holenderscy nie chcą Malczyc

Koreiw

Naród rumuński bierze udział w dyskusji 
nad projektem nowej konstytucji

(f) B U K A R E S ZT  (PAP). N a j- i W  Bukareszcie wydano w  na- j głos w  ogólnonarodowej dysku- 
I szersze rzesze narodu ru m u ń - kładzie 2 m ilion ów  egzemplarzy i sji.
i skiego w łączają się do dysku s ji broszurę z pro jektem  nowej i Przebieg d y s k tjs ii konsty tu - 
| nad p ro jektem  nowej k o n s ty tu - ; konsty tuc ji. P ro jek tow i nowej | cy jne j świadczy o dalszej kon- 
; c ii- D zies ią tk i tysięcy agita .o- , kons ty tuc ji państwa rum uńsk ie - ! so lidac ji narodu rum uńskiego 
! r ®w  i  propagandy s u) vv w y ją -  , dz ienn ik i poświęcają liczne ¡w okó ł R um uńskie j P a rtii Robot-

a rtyku ły . Prasa p u b lik u je  co- j niczej, rządu ludowego, św iad- 
im fe s z k a n ^ a ć h ^ r te T o ^ d o n io -  ^ n n i e  korespondencje i lis ty  | Czy o zdecydowanej w o li w a lk i 
I słe(,0 dokum entu. 1 czyte ln ików , k tó rzy  zab iera ją  I o pokoj i socjalizm.

B ryty jsk i zw iązek  m echaników  
przeciw zbrojeniom  —  za Paktem  Pokoju

Przed koniereiicjg 
pokojową krajów Azji
(f) P E K IN  (PAP). Idea zwoła

nia kon fe renc ji poko jow e j k ra 
jó w  A z ji i s tre fy  P acyfiku  spot
kała się m, in. z gorącym  po
parciem ze strony w ie lu  w y b it 
nych au s tra lijsk ich  działaczy re 
lig ijn ych . W śród n ich znajduje 
się d r Booth, arcyb iskup M e l
bourne.

M O SKW A. Agencja TASS do
nosi z Delh i, że Ogóimohinduska 
Rada Pokoju prow adzi aktyw ne 
masowe przygotow ania do 
I I I  Ogólnohinduskiego Z jazdu 
O brońców Pokoju, k tó ry  odbę
dzie się we wschodnim  Pendża- 

i bie, w  Dżalandarze i do K o n 
gresu O brońców P oko ju k ra jó w  
A z ji i  s tre fy  P acyfiku .

g w a ra n tu je  i  zabezpiecza o b y w a te lo m  p o d 
s ta w o w e  p ra w a  d e m o kra tyczn e , nad  k tó ry c h  
re a liz a c ją  czuw a p a ń s tw o  lu d o w e , a k tó re  czy- 

(f) M O S K W A  (PAP). Agencja i m ianow ic ie  160 H o lend iów , 48 | o b y w a te la  W ę g ie r p ra w d z iw y m  w sp ó łg o - 
TASS, pow o łu jąc się na d o n ie -: B e lg ijczykow  i  4 Francuzów. | spodarzem  k r a ju . p ra w o  do  p ra c y , prawo do

EH eteV aderland ‘* ^ o d a je L e ^ d o i W iększość p rzyb y łych  żo łn ie - j od po czynku , p ra w o  do n a u k i —  to  fu n d a - 
po rtu  w  R otterdam ie p rz y b y ło ! r *y  1 o fice rów  ośw iadczyła, iż | m e n ta ln e  p ra w a  lu d u  w ę g ie rsk ie g o  z a g w a ra n - 
212 żołn ierzy i oficerów , k tó rzy  \ nie cbce d łuże j walczyć w  K o- to w a n e  k o n s ty tu c ją .
w a lczy li po stronie in te rw e n -1 re i o in te resy im peria listów  a- Ziem ia, przem ysł, bogactwa n a tu ra ln e  sta- 
tów  am erykańskich w  K ore i, ó m erykańskich . jy  sją  własnością p ra w o w itych  w łaśc ic ie li —

lu d u  pracującego m iast i  wsi.
W  n ieznanym  dotychczas tem pie ro zw ija  

się p rzem ysł w ęg ie rsk i. P ow sta ją  nowe fa b ry 
k i  i  zak łady p rodukcy jne , dając pracę tys ią 
com robo tn ików . W ęgry z k ra ju  zacofanego 
gospodarczo i  uzależnionego od zagranicznych 
ka p ita lis tów , p rzeksz ta łc iły  się w  k ra j o p rze
wadze nowoczesnego przem ysłu .

K o n s ty tu c ja  w ęgierska zaw iera praw ne 
podstaw y ro zw o ju  gospodarki socja listycznej 
na w si, s tw ie rdza jąc  w  spec ja lnym  punkcie  
że: ‘„W ęgierska R epub lika  Ludow a  uznaje 
i zabezpiecza p raw o  p racu jących ch łopów  do 
ziem i i  uważa za sw ój obow iązek dopomóc 
socja listycznerm i ro zw o jo w i ro ln ic tw a  przez 
organizow anie gospodarstw  państw owych, 
ro ln iczych , ośrodków  m aszynow ych i  w sp ie
ran ie  spó łdz ie ln i p ro d u kcy jn ych  pow sta łych 
dobrow oln ie  i  dz ia ła jących na zasadzie w spó l
ne j p ra cy “ .

kiego i  o fia rnośc i w ęg ie rsk ich  mas p racu ją 
cych.

K o n s ty tu c ja  węgierska, będąc p ra w n ym  
w yrazem  i ug run tow an iem  rew o lu cy jn ych  
zdobyczy ludu  w ęgierskiego m o b ilizu je  masy 
pracu jące do dalszej, pe łnej poświęcenia 
i nacechowanej g łębok im  pa trio tyzm em  p ra 
cy d la  pomnożenia s iły  gospodarczej i  obron
nej k ra ju , a ty m  sam ym  d la  pomnożenia 
s iły  całego obozu jDokoju i zabezpieczenia go 
przed zakusam i im p e ria lis tó w .

M ów iąc o 'sw ó j ej K o n s ty tu c ji, p rzodow n ik  
p racy z zakładów  przem ysłow ych ,,M avag“  
Laszlo T a r ośw iadczył: „G d yb ym  chcia ł dać 
w y ra z  uczuciom  ja k ie  budzą we m nie 
w spom nien ia  o przeszłości i  porów nan ie  
z n ią  mego obecnego życia- p raw dopodobnie  
n ie m óg łbym  znaleźć odpow iednich s łów . 
D la  ich  w yrażen ia  trzeba by w ie lk iego  poety. 
Ja mogę je  na jpe łn ie j, w ypow iedzieć swoją 
pracą. D la  uczczenia św ięta  K o n s ty tu c ji zo
bow iąza łem  się do 20 s ie rpn ia  osiągnąć w y 
konan ie  n o rm y  w  wysokości 200 procent. W y
daje m i się, że w  ten sposób niegorzej n iż  
n a jp ię kn ie jszym i s łow am i dam  św iadectw o 
tem u co czuję“ .

Podobnie ja k  nasza K o ns ty tuc ja , K o n 
s ty tuc ja  w ęgierska jest n ie ty lk o  ka rtą  p ra w  
w olnego ludu, lecz jednocześnie źród łem  po
m nażania s iły  narodu, k tó ry  budu je  nowe, 
szczęśliwe życie.

W  d n iu  św ięta  K o n s ty tu c ji w ęg ie rsk ie j, 
naród p o lsk i łączy się w  sw ych uczuciach 
z narodem  w ęg ie rsk im , życząc m u dalszych 
sukcesów i  now ych  osiągnięć, k tó re  służ? 
naszej w spó lne j spraw ie  socja lizm u i  poko ju .

(f) LO N D Y N  (PAP). W  końcu  f gres do stw ierdzenia, że „p ro - i re d u k c ji w szelkich zbrojeń, ja k  
września odbędzie się w  M a r- gram zbro jeń wyrządza poważ- j ™ wnież ząkazu użyjwania^ b ro - 
gate doroczny kongres b ry ty j-  ną szkodę gospodarce b ry ty j
skich zw iązków  zawodowych | sk ie j“  i  w  zw iązku z ty m  za- 

! (TUC). Różne zw iązk i przygo- j lecą Radzie Generalnej b ry ty j-  
tow a ły  na kongres rezo lucje od- ; skich zw iązków  zawodowych, 

i zw ierciedla jące zaniepokojenie \ by poczyniła wobec rządu 
! szerokich mas pracu jących ko n - ; i  p a r t i i labourzystow skie j k ro -  

sekw encjam i p o lity k i zbro jeń ; k i, m ające na celu zawarcie 
j oraz ich nastro je  pokojowe. i P ak tu  P oko ju  m iędzy pięciu  

Rezolucja zw iązku zawodo- ; w ie lk im i m ocarstw am i oraz u -
wego m echaników  w zyw a

n i atom owej i  bakte rio log icz
nej. Rezolucja zwraca też uw a
gę na fa k t zagrożenia hand lu 

j b ry ty jsk ieg o  przez Japonię i 
i Niem cy zachodnie.

O konieczności poczynienia 
! k roków , k tó re  by zm nie jszy ły  
j napięcie m iędzynarodowe i  za
pobiegły w o jn ie  wspom ina ró w - 

1 nież rezo lucja  zw iązku zawodo- 
kon - | k ła d u  w  sprńw ie stopniowej I wego p racow n ików  handlowych.

Kraków-Pekin 7 
w jiilce nożnej

W Dreźnie rozpoczął się Zlot 
6U tys. młodych pionierów M D

(f) B E R L IN  (PAP). W  obec
ności prem iera G rotew ohla i 
przewodniczącego Izby Ludowej 
D ieckm anna rozpoczął się we 
w to re k  w  Dreźnie zlot 60 tysię
cy m łodych p ion ie rów  N iem ie
ck ie j R epub lik i Dem okratycznej 
pod hasłem: „O  pokój, jedność, 
dem okrację i soc ja lizm !“ . M lo- 
dociam uczestnicy zlo tu  pow ita li

! z entuzjazm em  ukazanie się na 
: trybun ie  honorowej prem iera 
G rotewohla, przewodniczącego 

j Izby  Ludow ej Dieckm anna, 
przewodniczącego FDJ Honecke
ra, sekre ta rk i Ttady C entra lnej 

i FD.J M argot Feist i w dow y po 
Erneście Thaelm annie — Rozy

pion ierów  z k ra jó w  dem okracji 
ludow ej i z państw  k a p ita li
stycznych.

Do zebranych przem ów ił pre
m ie r NRD G rotewohl, przekazu
jąc im  serdeczne pozdrow ienia 

; od K om ite tu  Centralnego N:e-
Thaelm ann. P ow itano rów nież | m ieck ie j Socja listycznej P a rtii 
b u rz liw ą  ow ac ją ' 300 m łodych 1 Jedności (SED) i od rządu NRD,

Niedola  ła tw owie rnych  
i oszukanych

R oze g ra n y  na s ta d io n ie  G w a rd ii 
w  K ra k o w ie  m ię d z y n a ro d o w y  m ecz 
p i łk a rs k i  K ra k ó w  — P e k in  z a k o ń 
cz y ł się  z w y c ię s tw e m  d ru ż y n y  K r a 
ko w a  7:1 (6:0). B ra m k i d la  K ra k o w a  
z d o b y li:  K o h u t  — 4, M o rd a rs k i.
D w e r n ic k i  i  J a ś k o w s k i  po  je d n e j. 
H o n o ro w ą  b ra m k ę  < l̂a d ru ż y n y  
c h iń s k ie j z d o b y ł D zen  D e -ja o .

Koszykarze polscy 
opuścili Chiny

( f)  P E K IN  (P A P ). J a k  donos i a- 
g e n c ja  N o w y c h  C h in , e k ip a  ko szy 
k a rz y  p o ls k ic h  u da ła  się  w  p o n ie 
d z ia łe k  sa m o lo te m  w  d rog ę  p o 
w ro tn ą  do k ra ju .  N a  lo tn is k u  że
g n a li e k ip ę  po lską  l ic z n i p rze d s ta 
w ic ie le  s p o rtu  ch iń s k ie g o . P rz y b y ł 
ró w n ie ż  na pożegnan ie  am basador 
R P  S ta n is ła w  K i r y lu k  w  o to cze n iu  
c z ło n k ó w  am basady.

P odczas p o b y tu  w  C h in a c h  k o 
szy k a rk i  i  k o s z y k a rz e  p o ls c y  o d 
w ie d z il i  P e k in , S zangha j, T ie n ts in  
i  M u k d e n . Na m eczach , ro z e g ra 
n y c h  p rzez e k ip ę  p o lską , o be cn ych  
b y ło  p rzesz ło  100 ty s ię c y  w id z ó w .

¡Nowe rekordy 
slrzeleckie

W I A D 0 M 0 S C 1 S P O R T O W E
Pierwszy etap wyścigu „Pokuła Polski“  

i pierwsze niespodzianki
L ic z n ie  z e b ra n i m ie s z k a ń c y  W a r- 

i sza w y  ż e gn a li w e w to re k  .19 bm .
; na P la c u  K o n s ty tu c j i  n a jle p s z y c h  

k o la rz y  p o ls k ic h , k tó rz y  w y s ta r to -  
! w a l i  do p ie rw sze g o  e ta p u  w y ś c ig u  
I ..D o ko ła  P o ls k i“ .
j S ta r t h o n o ro w y  na P la c u  K o n s ty -  
I t u c j i  p o p rz e d z iło  z łoże n ie  m e id u n -  , 
j k u  p rzez  m ło d y c h  k o la rz y  M D K , |
| k tó rz y  d la  u czczen ia  K o n s ty tu c j i  I 
. P o ls k ie j R z e c z y p o s p o lite j L u d o w e j 
| o d b y li  po P o lsce  ra id , p rz e b y w a - 
; .iąc d ys ta n s  o k o ło  2000 km .
I - D o z a w o d n ik ó w  p rz e m ó w ił n a - 
| s tę p n ie  k ie r o w n ik  w y d z ia łu  K u lt u -  : 
i r y  F iz y c z n e j Z G  Z M P  R enke . ż y - j 
i cząc im  ja k  n a jle p s z y c h  re z u lta tó w  , 
j w  czasie  w a lk i  na  tra s ie .

Po s ta rc ie  h o n o ro w y m , k tó re g o  d o- j 
! k o n a ł p rz e d s ta w ic ie l St,. R ad y  N a - i 
; ro d o w e j d r  Pacho, k o la rz e  u d a li się j 
i na Ż e ra ń , gdz ie  sp rzed  fa b r y k i  sa- j 
i m o c h o d ó w  o so b o w ych  w y s ta r to w a li l

k ą  jadą. W ó jc ik  i K ró la k ,  m a ją c  ja 
ko  to w a rz y s z y  M a lin o w s k ie g o  i U - 
l ik a ,  jasne  się  s ta ło , że n ie d a w n y  
zw yc ię zca  w y ś c ig u  ..D o ko ła  W a r
m ii  i M a z u r “  o raz  je g o  k o le g a  k lu 
bowy-. k tó r y  s p is y w a ł się ta m  ró w 
n ie ż  ba rdzo  dob rze , s ta n ę li ty m  ra 
zem  na s ta rc ie  bez fo rm y .  P rz y s tę 
p u ją c  do te j p o w a żn e j p ró b y , ja k ą  
je s t w y ś c ig  , ,D oko ła  P o ls k i“ , W ó j
c ik  i  K r ó la k  ju ż  na p ie rw s z y m  
e ta p ie  s t ra c i l i  do k i lk u  c z o ło w y c h  
z a w o d n ik ó w  o k o ło  13 m in u t.  Jes t to  
s tra ta  duża i  choc iaż  zosta ło  je s z 
cze 10 e ta p ów , tru d n o  będz ie  ją  
o d ro b ić . W n io se k  je s t ja s n y . N ie  
w y s ta rc z y  a n i ta le n t, an i ru ty n a , 
je ś li s ię c ią g le  nad  sobą n ie  p ra 
cu je , ‘ je ś l i  le k c e w a ż y  się *

Czołówka
tre n in g .

zwiększa p rz e w a g ę
do p ie rw szeg o  e ta p u .

Po starcie ostrym
G d y  c z o ło w i k o la rz e  w y ś c ig u  zo- 

r ie n to w a li się, że ic h  g ro ź n i z n a 
zw iska  k o n k u re n c i z o s ta li w  ty le , 

P ie rw sze  k i lk a d z ie s ią t  k i lo m e tró w  I z d ra d za ją c  w y ra ź n e  o z n a k i zm ęcze- 
w a lk i  na I  e ta p ie  w y ś c ig u  „D o k o ła  ! n ia , te m p o  n a ty c h m ia s t w zros ło . 
P o ls k i“ , ro z e g ra n y m  na tra s ie  W a r- ! H as łem  d z ie w ię c iu  p ro w a d z ą c y c h  
szawa—O lsz tyn , d łu g o śc i o k o ło  230 j te ra z  w y ś c ig  k o la rz y : W rz e s iń s k ie - 
k m , n ie  p rz y n io s ły  ża d n y c h  n ie -  j go, K la b iń s k ie g o , L is z k ie w ic z a , W e- 
sp od z ia ne k . W y ś c ig  p ro w a d z i ła  dość i g le n d y , Czyża, D rą z k o w s k ie g o , K a - 
lic z n a  s ta w k a  k o la rz y , w ś ró d  k tó -  j p ia k a , H a d a s ika  i G a b rych a  — by-

Zaraz po w o jn ie  k lik a  lon - ■ szne. W arun k i klim atyczne n ie -1  S iłą 
dyńskich em igran tów  przez i bezpieczne d la  zdrow ia z powo-1 A fry k i 
swoje agentury w  Niemczech ! du zdrad liw ych  w ia trów , 
zachodnich starała .się nakłon ić : ziębienie grozi chorobą, 
po lskich d ip isów  do em igrac ji j kończy się często paraliżem , 
za Ocean, opow iadając im  nie- i Jedzenie me do straw ienia, 
stworzone rzeczy o „szczęściu 1 Najzdrowsze żo łądki nie w y -

m iesią-j ja k ie  ich  czeka pod niebem „za- 
j chodniej dem okracji“ .

Pewna ilość otum anionych 
Polaków w  Niemczech zachod- 

i nich, po trag icznych perype- 
i tiach w  obozach d ip isów , do
stała się do „z iem i obiecanej“  —

; do A u s tra lii.
I  teraz dopiero — po w ie lo - ; zonych

trzym u ją  już  po k ilk u  
cach.

Z a robk i n ik le  i  w  każdej 
c h w ili grozi wyrzucen ie z obo
zu, co oznacza w  praktyce dla  ..
em igran tów  śmierć głodową. ; py rozm aitych 

Bezrobotn i em igranci trz y m a n i1 ja k ich  doprowadziła ludzi 
są w  specjalnych obozach strze- tw ow iernyeh potworna m achina

W  d a lszym  c ią g u  t rw a ją c y c h  w  
S zczec in ie  za w o d ó w  s trz e le c k ic h  o 
m is trz o s tw o  z w ią z k o w y c h  zrzeszeń 
s p o r to w y c h  u zyskan o  n o w e  re k o rd y  

| p o ls k i.
N o w y  re k o rd  P o ls k i w  s trz e la n iu  

d o  i do s y lw e te k  o lim p ijs k ic h  z b ro n i
cńarl n r n s tn  n a  f r m r t  : P D  6 u s ta n o w ił S a w ic k i (S p ó jn ia  S tą o  p r o s to  n a  u  j iu .  R adom ) _  60 t r a f ie ń  na 60 m o ż li

w y c h  i  530 p k t.
W  k o n k u re n c ji  P W  4 do je d n e j 

s y lw e tk i  o lim p ijs k ie j  G o la ń s k i (B u 
d o w la n i W arszaw a) u z y s k a ł 20 t r a 
f ie ń  na 20 m o ż liw y c h  i  189 p k t . ,  b i 
ją c  d a w n y  re k o rd .

R e k o rd  P o ls k i •$/ k a te g o r i i  ju n io 
ró w  u z y s k a ł 17 -le tn i z a w o d n ik  
C W K S  L e ś n ie w s k i, k tó r y  w  k o n k u -  

: r e n c j i  P D  4 do s y lw e tk i o l im p ij -  
p o d o b n e  j a k  j s k ie i na 25 m  o s iągną ł 20 t r a f ie ń  na 

20 m o ż liw y c h  i  178 p k t.

w ysłano W ojczaka 
a

Prze-1 do Indochin. Gdy W ojczak 
k tó ra  ( zbiegi, sąd w o jskow y skazał go 

za „dezercję“  na karę śmierci, 
po czym zm ieniono m u w y ro k  
na dożywotn ie w ięzienie. Od
siaduje teraz karę w  w ięzien iu  
w  M ines.

r y c h  re j  w o d z ili,  ja k  z w y k le , z n a n i 
z sze regu  p o p rz e d n ic h  im p re z  za
w o d n ic y : W rz e s iń s k i, W ó jc ik . K a -  
p ia k  i  K la b iń s k i.  K ie d y  je d n a k  n a 
d esz ły  p ie rw s z e  o d c in k i z łe j d ro g i i 
p ie rw sze  w z n ie s ie n ia  ( w  o k o lic a c h  
S e -ocka ), s ta w k a  ro z c ią g n ę ła  się.

T e ra z  na  cze le w y ś c ig u  z n a jd o w a 
ło  się 21 k o la rz y . Za  n im i  w  o d le 
g ło śc i o k o ło  d w u  m in u t, je c h a li sa
m o tn ie  K a p ia k  i  S o łto w s k i, a do 
p ie ro  w  o ds tę p ie  k i lk u  m in u t  z n a j
d ow a ła  się -di-uga g ru p a . T a  k o le j-

ło  te ra z  o d e rw a n ie  się od  p rz e c iw 
n ik ó w , u z y s k a n ie  n ad  n im i  ja k  
n a jw ię k s z e j p rze w a g i. M in im a ln ie  
ty lk o  z w o ln i l i  te m p o  k o la rz e  p ro 
w ad zą cy  w yśc ig , g d y  d o je c h a li do 
p u n k tu  żyw no śc io w e g o . Z a ra z  za 
n im  zn ó w  m o c n ie j n a c is n ę li na  p e 
d a ły . P rze w a g a  w z ra s ta ła .

K ie d y  c z o łó w ka  z b liż a ła  się ju ż  
do o d le g łe g o  z a le d w ie  o 30 k m  od 
m e ty  P a sym ia , ja d ą c y  d osko n a le  
G a b ry c h  m ia ł d e fe k t g u m y . Z o s ta 
je  w  ty le ,  a po u s u n ię c iu  d e fe k -

ność u trz y m y w a ła  się p rzez  d łu ższy  : tu , gon i czo łó w kę , n ie  m ogąc je d  
czas. a ie  po p rzesz ło  s tu  k iło m e -  ; n a k  " łT— “ r
tra c h  ja z d y  zaczę ły  się  p ie rw sze

Jego przeżycia 
losy innych em igrantów , to eta- 

nieszczęść, do 
ła -

po lic ję  i wojsko, i oszczerczej propagandy,
le tn ie j tułaczce na łaskaw ym  L u fy  
chlebie współczesnych h a n d la - na ta k l ot)oz. 

: rzy  n iew o ln ików  —  zaczęła się 
! gehenna życiowa po lskich tu ła - 
j czy, oszukanych przez propa- 
i gandę zdrajców- ojczyzny.

Snop św ia tła  na niedolę Pola
ków  w  A u s tra lii (a podobn i 

: w-ieści nadchodzą rów nież z Ka- 
| nady i  USA) rzuca ją  lis ty  jak ie  
j nadchodzą do rodzin  względnie 
| do redakc ji pism  w  k ra jach  ka- 
i p ita lis tycznych. Są one jednym  
w ie lk im  aktem  oskarżenia ze

przez
ckm -ów  skierowane są

W  obozie rodzinnym  w- Wood- 
side położonym na bagnach i 
bez świeżej wody, w a ru n k i ży
ciowe są jeszcze gorsze. Dzieci 
choru ją  i  nie ma lekarstw .

A  oto jedna z op isywanych 
przez autora scen w  m ie jsco
w ym  am bu la to rium :

„M a tk a : —  Panie doktorze, od 
6 tygodn i dziecko chudnie. P ro
szę spojrzeć ja k i to szkielet. 

D októ r: —  Co, ty lk o  6 tygo-

sowanej
Street.

funduszów
finan

W all

( m p )

Eliminacje piłkarskie 
Spartakiady VVP

W  e lim in a c y jn y c h  ro z g ry w k a c h  
; p iłk a rs k ic h  S p a rta k ia d y  W o js k a  

p o ls k ie g o  w  d n iu  19 bm . d ru ż y n a  
| L o tn ic tw a  poko n a ła  O W  W arsza - 
i w a  — 3:1. W  ty m  sa m ym  s to s u n k u  
i B yd g oszcz  p o ko n a ła  M a ry n a rk ą .

n ie s p o d z ia n k i.
Faworyci z a w ie d l i

K ie d y  z b liż a ją c  sie do p u n k tu  o d 
żyw czego , p o łożonego  na  154 k i lo 
m e trze  tra s y , z o b a c z y liś m y , że w  
dość znaczn e j o d le g ło ś c i ẑ a czo łó w -

n a d ro b ić  s tra ty .

Ucieczki...
ale bez powodzenia

T ym cza se m  w ś ró d  o ś m iu  p ro w a 
d zących  w y ś c ig  k o la rz y  ro zp o czyn a  
się o s ta teczna  ro z g ry w k a . M nożą 
się p ró b y  u c ie cze k . P o czą tko w o

w y s k a k u ją  do p rz o d u  d w a j k o la rz e  
— W rz e s iń s k i i C zyż. Z d o b y w a ją  
o k o ło  50 m e tró w  p rz e w a g i, a le  re 
szta n ie m a l n a ty c h m ia s t ro zp o czy 
na e n e rg ic z n y  pościg- S o lid a rn e  
zm ia n y , s z y b s i  te m p o  i po d w u  
k i lo m e tra c h  w szyscy  ja d ą  ju ż  ra 
zem . Te raz  w y ry w a  się do p rz o d u  
D rą ż k o w s k i. I  ta  p ró b a  „u rw a n ia  
s ią “  zo s ta je  z lik w id o w a n a , p od o b 
n ie  zresztą , ja k  dalsze z r y w y  C zy
ża i  W e g le n d y .

Tysiące widzów 
na ulicach Olsztyna

O stateczna  w a lk a  ro z g ry w a  się na 
u lic a c h  O lsz tyn a , gdz ie  w ita  k o la 
rz y  w ie le  ty s ię c y  w id z ó w . N a s ta 
d io n  ja k o  p ie rw s z y  w pada  K la b iń 
sk i, m a ją c  o p ó ł k o ła  za sobą W rz e 
s ińsk ie g o . Na o s ta tn im  w ira ż u  za
w o d n ik  K o le ja rz a  z a s k a k u je  g w a r
d z is tę  n a g ły m  s z p u rte m  i  w y g ry w a  
w y ra ź n ie . z d o b y w a ją c  p ie rw sze  
m ie js c e  i  m in u tę  b o n if ik a ty .

K ie d y  o s ta tn i z c z o łó w k i — K a 
p ia k  — m in ą ł l in ię  m e ty , d łu g o  
trz e b a  b y ło  czekać na n a s tę p n ych  
k o la rz y . P rz y b y ł ju ż  s a m o tn y  G a
b ry c h , a na W ó jc ik a  i  K ró la k a  je 
szcze d łu g o  o cz e k iw a n o . W reszc ie  
ukaza ła  sie d ru g a  g ru p a . K r ó la k  
p rz y je c h a ł w  n ie j na  o s ta tn ie j p o 
z y c j i.  W ó jc ik  z a k o ń c z y ł w y ś c ig  w  
c z w a rte j g ru p ie , ró w n ie ż  ja k o  o s ta t
n i.

W  k la s y f ik a c j i  d ru ż y n o w e j p ro w a 
dzen ie  z p rzew a g ą  15 se k u n d  z d o b y 
ła  G w a rd ia  p rzed  C W K S .

W  ś rodę  20 b m . ro z e g ra n y  zos ta 
n ie  d ru g i e tap  d łu g o śc i 190 k m  na 
tra s ie  O ls z ty n  — G dańsk.

*
W y n ik i  p ie rw sze g o  e tapu  W a r

szawa — O ls z ty n  220 km .- KJass^fj- 
k ą c ja  in d y w id u a ln a : l )  W rz e s iń s k i 
( k o le ja r z )  — 6:40:34. 2) K la b iń s k i 
(G w a rd ia ) — 6:40,35. 3) W e g le n d a  ( l i 
n ia ) — 6:40:35, 4) L is z k ie w ic z  (G w a r
d ia ). 5) D rą ż k o w s k i (C W K S ) — w  
ty m  sa m ym  czasie.

K la s y f ik a c ja  d ru ż y n o w a : l )  G w a r
d ia  20:11:31, 2) C W K S  I  — 20:11:46, 
3) K o le ja rz  — 20:15:40.

W . G O Ł Ę B IE W S K I

Trzeci dzień mistrzostw świata w siatkówce
Polki wygrywają z reprezentacją Bułgarii

„Z r ą c z k i  du r ą c z k i ‘

M O S K W A . W e w to re k  19 bm . W ; g ry w a n y  b y ł  C zw a rty  set, k tó r y  za- 
trz e c im  d n iu  m is trz o s tw  św ia ta  w  j k o ń c z y ł się z w y c ię s tw e m  W ę g r ó w  
s ia tk ó w c e , ro z g ry w a n y c h  w  M o - i 15:10. P ią ty  d e c y d u ją c y  set., m im o  
s k w ie , s ia tk a rz e  p o ls c y  p rz e g ra li z d o b re j g r y  n aszych  z a w o d n ik ó w , 
W ę g ra m i 3:2, a p o lska  d ru ż y n a  k o -  j w y g ra l i  ró w n ie ż  W ę g rz y  35:7. S p o t- 
b ieca  w y g ra ła  z B u łg a r ią  3:1. | k a n ie  t rw a ło  okoi,o 2 g od z in .

M ecz P o lska  — W ę g ry  b y ł  n ie -  i W ę g rzy , k tó r z y  o d n ie ś li ju ż  2 z w y -  
z w y k le  in te re s u ją c y . Po ' p ie rw -  c ię s tw a , m a ją  n a jw ię k s z e  szanse na

. , , dni? To niew iele, m am y dzieci
s trony tych nieszczęśliwych lu - k tó re  od trzech m iesięcy choru

ją. Pani dziecko nie jest jeszcze 
Paryska ..Gazeta Polska“  za- ta k im  szkieletem...“

dzi.

O k u p a c y jn e  w ła d ze  a m e ry k a ń s k ie  z w ró c iły  K ru p p o w i 
je g o  z a k ła d y  z b ro je n io w e . (z p ra s y )

szych  d w ó c h  se tach, k tó re  w y g ra l i  
P o la c y  — 13:9 i  15:10 W ę g rz y  p rz e j
m u ją  in ic ja ty w ę  i  w y g ry w a ją  trz e c i 
set 9:15.

W obec s ta n u  s p o tk a n ia  — 2:1 ro z -

w e jś c ie  do f in a łu  z g ru p y  1- 
W s p o tk a n iu  d ru ż y n  K ob iecych  

P o lska  — B u łg a r ia  z w y c ię ż y ła  P o l
ska  3:1. P ie rw s z e  d w a  se ty  w y g ra ły  
P o lk i  15:12 i  15:9. T rz e c i set k o ń 

czy  się z w y c ię s tw e m  B u łg a re k  4:15, 
c z w a r ty  zaś p rz y n ió s ł z w y c ię s tw o ' 
P o lk o m  13:9,

W  p o z o s ta łych  s p o tk a n ia c h  d ru 
ż y n  m ę sk ich  re p re z e n ta c ja  Iz ra e la  
p o ko n a ła  d ru ż y n ę  L ib a n u  — .3:0 
(15:0. 16:14. 15:6), ZS R R  — R u m u n ia  
— 3:0 (13:10, 15:2. 15:8), B u łg a r ia  — 
F in la n d ia  3:0 (15:2, 15:0, 15:3), F ra n 
c ja  — In d ie  3:0 (15:9, 13:3, 15:7).

W  środę  20 bm . s ia tk a rz e  p o ls c y  
g ra ją  z d ru ż y n ą  B u łg a r i i.

mieszczą lis t inżyniera, k tó ry  
w yem igrow a ł c!o A u s tra lii. O pi
suje on tragiczne w a ru n k i by- j 
tow ania Polaków  w  Adelajdzie, 
dokąd przydzielono kontygent 
„b ia łych  n ie w o ln ikó w “ .

I dziecko um arło.
„S p ra w y  o k tó rych  tu m ów ię i 

— pisze autor lis tu  —  przedsta
w ia ją  zasadniczo sytuację, jaka j 
panuje w  obozach południow ej ■ 
A u s tra lii,  ale można śm iało i

Związkówią holenderscy 
przybyli do Polski

(f) 19 bm. przybyła  do Polski 
na zaproszenie C entra lne j Ra
dy Zw iązków  Zawodowych p ie r
wsza 5 -osobowa grupa delega

c j i  zw iązkowców z H o land ii.

Polacy p racu ją  tu ta j w  ko le j- [ uw ażać, że tak  w łaśnie wygląda : 
n ic tw ie  oraz przy kana lizac ji. | ¿yCie we wszystkich obozach i 
Inne j pracy nie o trzym u ją . Ro- i caj ej  A u s tra lii“ , 
dżiny odseparowano —  w  ten j  n ie ty lk o  tam.

; sposób, że mężowie są w  obo- N awet z lis tó w  do red akc ji I
zach pracy oddalonych nie jed- ¡reakcy jne j prasy em ig racy jne j!
nokrotm e o k ilkadzies ią t km. można dowiedzieć się. ja k  roz- j 

A u to r lis tu  podaje w a run k i paezliwy i beznadziejny, jest 
życia w' Soo/.ie pracy d la  męż- : j os tych, k tó rzy  w  naiwności i 

; czyzn w  Is ling ton  (7 m il od swojej zau fa li zawodowym  sku- j 
A de la jdy) oraz w  obozie rodzin- pywaczom mięsa arm atniego 
nym  w  W oodside (23 m ile  od ' ( jja w aU Street, 
tego m iasta). Św iadczy o tym  chociażby !

Obóz w  Is lington, n a z y w a ją 1 odyseja n ie jak iego Zygm unta ! 
jego m ieszkańcy obozem kon- | W ojczaka, k tó ry  zgłosił się do i

! centracyjnym  choć bez dru tów , konsula francuskiego w  N iem - J
Zresztą d ru ty  są tu ta j niepo- 

! trzebne, jeś li zważym y, iż z 
jednej s trony obozu rozciąga się 

! pustynia, z d rug ie j zaś Ocean 
Spokojny.

j Robotnicy śpią tu w  nam io- 
I tach. W arun k i hygieniczne stra-

czech zachodnich. Ten zapropo
nował P o lakow i pracę w  M a
roku. P rzy podp isan iu ko n 
tra k tu  na trz y  la ta w  O ffen- 
burgu, okazało sie, że tu cho
dzi po prostu o zaciąg do Legii 
Cudzoziemskiej,

IS a o l im p ia dz ie  szachowej

Polska -  Holandia 2,5:1,5
Piękny sukces drużyny polskiej

W e w to re k  p rzed  p o łu d n ie m  z a - j  c h y  z N o rw e g ią  1:0 (3). Ju g o s ła w ia  
ko ńczone  z o s ta ły  p rz e rw a n e  sp o t- — B ra z y lia  0:0 (4). 
k a n ia , a m ia n o w ic ie : N ie m c y  za- w g ru p ie  trz e c ie j n a jb a rd z ie j c ie - 
c h o d n ie  — Is la n d ia  2,5:1,5. W ę g r y — k a w ie  za p o w ia d a ło  się s p o tka n ie  
N o rw e g ia  2,5:1,5. S zw e c ja  — A u -  ZS R R  — U S A  O b ie  d ru ż y n y  w y -  
s tr ia  2:2. Po p o łu d n iu  ro ze g ra n a  j s tą p iły  je d n a k ż e  w  o s ła b io n y c h  
zos ta ła  w  n e rw o w e j a tm o s fe rz e  o - i  s k ła d a c h : ZS R R  bez K e resa  i B ro n -  
s ta tn ia  ru n d a  ro z g ry w e k  e lim in a -  j szte ina . U S A  zaś bez R e s h e vsky ‘ego. 
c y jn y c f t .  N e rw o w a  ta  a tm o s fe ra  ! B o le s ła w s k i w y g ra ł z B is g iu re m , 
b y ła  do pew n e go  s to p n ia  u s p ra w ie -  K o to w  zre m iso w a ły  z K o lta n o w -  
d liw io n a  a lb o w ie m  w e w s z y s tk ic h  i s k im . S p o tk a n ia  S m y s ło w  — E vahs 
g ru p a c h  w y tw ir z y ła  się dość sk o m - j i  H e l le r  — B y rn e  n ie  z o s ta ły  za- 
p lik o w a n a  s y tu a c ja , a w  w ie lu  i kończone . S ta n  m eczu  1,5:0,5 d la  
w y p a d k a c h  z u p e łn ie  o tw a r tą  b y ła  ZSR R .
k w e s tia , k tó re  p a ń s tw a  z a k y v a lif i-  i W ie lk i  sukces o dn io s ła  dz iś  d r u 
k u ją  s ię  do f in a łu  A  i  B , k tó re  : żyn a  p o lska . W  s p o tk a n iu  z ro z - 
zaś spadną  do g ru p y  C. I s ta w io n ą  d ru ż y n ą  H o la n d ii P o la cy

o s ią g n ę li p ię k n e  z w y c ię s tw o  w  s to 
s u n k u  2,5:1,5. T a rn o w s k i w  k o m b i-

A n g lia  — Is la n d ia  p rz e rw a n e  p rz y  
s ta n ie  1:0 (3), n ie  w y ja ś n iło  do tąd  

i k to  sp ad n ie  do  g ru p y  C. A  o to  in n e  
; w y n ik i  te j g ru p y :  C zechos łow ac ja  
j — S aara 3:1, L u s e m b u rg  — A rg e n -  
! ty n a  0:2 (2), K u b a  — D a n ia  1:1 (2).

Z g ru p y  te j do f in a łu  A  w chodzą  
: ro z s ta w io n e  d ru ż y n y  A rg e n ty n y ,
I C ze c h o s ło w a c ji i  N ie m ie c  zachod - 
| n ich .

W  g ru p ie  d ru g ie j J u g o s ła w ii u da - 
! ło  się w  o s ta tn ic h  ru n d a c h  w y -  
i p rzed z ie  N R D  i o b o k  S z w e c ji i  W ę 

g ie r  z a k w a lif ik o w a ć  się  do f in a 
łu  A . S p o tk a n ie  S zw ec ja  —■ N R D  
zo s ta ło  p rz e rw a n e  p rz y  s ta n ie  
1.5:0,5 (2). W  ra m a ch  tego s p o tk a 
n ia  K o c h  z re m is o w a ł z a rc y m i-  
s trz e m  s ta h lb e rg ie m . W ę g rz y  p ro 
w adzą  Z A u s tr ią  2;0 (2), a W ło -

n a c y jn y m  s ty lu  w y g ra ł z van  
S c h e lt in g ie m , P y t la k o w s k i p rz e g ra ł 
z D o n n e re m , P la te r  z re m is o w a ł z 
C o r t le v e re m , a G ry n fe ld  w  dobrze  
p rz e p ro w a d z o n e j p a r t i i  w y g ra ł z 
B a re n d re g te m .

Po n ie d z ie ln y m  re m is ie  z U S A  
i  d z is ie js z y m  z w y c ię s tw ie  nad  H o 
la n d ią  d ru ż y n a  p o lska  s ta ła  sie re 
w e la c ją  o lim p ia d y . P o la c y  o tr z y 
m u ją  lic z n e  g ra tu la c je . M ię d z y  in 
n y m i b a rd zo  se rde czn ie  g ra tu lo 
w a li P o la k o m  k ie ro w n ic y  e k ip y  
ra d z ie c k ie j o raz  a rc y m is trz o w ie  ra 
d z ie ccy . k tó r z y  ba rdzo  p o ch le b n ie  
w y ra ż a ją  się o g rze  n aszych  za
w o d n ik ó w .

N a le ż y  p o d k re ś lić , że d ru ż y n a  
po lska  n ie  d oce n ion a  p rzez o rg a n i
z a to ró w , zos ta ła  do lo so w a n a  do n a j-

siln ie.isze.i g ru p y , gdzie  m im o  to  
o d e g ra ła  ona n a d e r pow ażną  ro lę , 
w y g ry w a ją c  t r z y  s p o tk a n ia  i re m i
s u ją c  dw a , p rz y  d w ó ch  p rz e g ra 
n y c h . N ie  u lega  w ą tp liw o ś c i, że 
b łę d e m  b y ło  u m ie szcze n ie  F in la n 
d ii ,  Iz ra e la  i P o ls k i w  je d n e j g ru 
p ie . o bo k  ta k ic h  m o c n y c h  d ru ż y n  
ja k  ZS R R  o raz  U S A  i H o la n d ia . 
B łą d  te n  n a j ja s k ra w i e j w y s tę p u je  
na t le  w y e lim in o w a ń  z f in a łu  A  
ro z s ta w io n e j d ru ż y n y  H o la n d ii,  
k tó ra  m u s ia ła  u s tą p ić  m ie js c a  d r u 
ż y n ie  f iń s k ie j .  P ie rw s z e  m ie js c e  w  
te.i g ru p ie  z a p e w n iła  ju ż  sobie  w  
p ię k n y m  s ty lu  d ru ż y n a  ra d z ie c k a , 
d ru g ie  — U S A .

F in la n d ia  p o k o n a ła  d z iś  S z w a jc a 
r ię  4:0, Iz ra e l p ro w a d z i w  m eczu  
z G re c ją  3:0 (1).

Ś roda je s t w o ln y m  d n ie m . W 
c z w a rte k  ro z p o c z y n a ją  się  ro z 
g r y w k i  f in a ło w e  w  g rupach»  A  
(o m ie js c a  od 1 do 9) B  (o m ie j 
sca od 10 do 18), i  C (o m ie js c a  
od 19 do 25).

Na p o d s ta w ie  d o ty c h c z a s o w y c h  
s p o tk a ń  'n a le ż y  p rzypu szcza ć , że w  
g ru p ie  f in a ło w e j B  P o ls k a . z a jm ie  
ra cze j d ob re  m ie jsce . Je ś li ch od z i 
o w y n ik i  in d y w id u a ln e , to  n a jle 
p ie j z P o la k ó w  d o tą d  s p is a li się 
Ś liw a  i G ry n fe ld  Z n a czn ie  p o n iże j 
sw y c h  m o ż liw o ś c i g ra  P y t la k o w s k i.  
Z z a w o d n ik ó w  z a g ra n ic z n y c h  w s z y 
s tk ie  sw e p a r t ie  w y g ra l i  a rc y m i
s trz o w ie  ra d z ie c c y  B ro n s z te in  t 
H e l le r  o raz  a rc y m is trz  N a jd o r f  
(A rg e n ty n a ) . L .
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P o p ln n  v n PGB B ł o n i? Sesja Warszawskiej 
Wnjewńilzkiej 

Raiły \arodm\ej
(i) Z udziałem licznych dele

gacji robotniczych oraz chłopów 
ze spółdzielni produkcyjnych, 
grtrmad i załóg PGR-ów woj. 
warszawskiego, 19 bm. rozpo
częła się dw udniow a sesja W ar
szawskiej W ojewódzkie j Rady 
Narodowej.

Tematem obrad jest sprawa 
wykonania planu gospodarczego 
i rea lizac ji budżetu wojewódz
kiego za I półrocze br.. ocena 
przygotowań do nowego roku 
szkolnego oraz. ocena przebiegu 
kam panii rolniczych. Rada do
kona rów nież zatw ierdzenia 
planu pracy na II  połrpcze br.

Budowa nowych kopalń 
wielkie zadanie planu 6-

W tegorocznej akc j i  steumej poplonów w Państwowym Gospodarstwie Polnym Rionie w  pow. 
kutnowsk im  zastosowano pomysł rac jonalizatorski mechanika Józefa Star.eckiego polegający  
na połączenia sześcioskibowego pługa z siewnikiem. Na zdjęcia: traktorzystka Krys tyna  Bła-

szczak w ysiew a poplony  Foto CAF — szarfha re

Krajowa narada pracowników leśnictwa
(d) W Sopocie odbyła się 

ostatn io k ra jow a  narada p ra 
cow n ików  leśnictwa. W  nara
dzie te j udzia ł w z ię li: m in. Leś
n ic tw a  Podedworny, przedstaw i
ciele okręgów i re jonów  Lasów 
Państwowych z całego k ra ju  
oraz przodownicy pracy i rac jo 
nalizatorzy.

Referat o zadaniach, ja k ie  
stoją przed leśnictwem  w  św ie
tle  uchwał V I I  P lenum  K C
PZPR. w yg łos ił m in is te r Pode
dworny. M in is te r pośw ięcił du
żo uw agi zwiększeniu w yda jno 
ści pracy w  leśn ic tw ie poprzez 
podniesienie k w a lif ik a c ji zawo
dowych i pogłębianie świadomo
ści po litycznej p racow nA ów  leś
nictw a. Poważną ro lę 'w  w yko 
nyw an iu  planów p rodukcy j
nych —  s tw ie rdz ił mówca —

l odegrać musi postępująca stale 
I naprzód mechanizacja prac i 
; stosowanie w ' ja k  najszerszym 
| zakresie postępu technicznego. 
; M in is te r wskazał na znaczną 
: już poprawę przygotowania gle- 
: by do zalesień. W roku bieżą- 
! cym 63 procent ziemi, przezna- 
j  czonej do zalesienia, zostało 
! przygotowane sposobem mecha
nicznym. Rok więc bieżący w 

j tym  zakresie należy uważać za 
; przełomowy. Poważnie wzroś- 
| nie ilość ku ltyw a to ró w , cięż- 
j k ich pługów  do ciągn ików  itp.

Charakteryzując stan zatrud- 
| n ien ia 'w  leśnictw ie, m in is te r 
i Podedworny podkreślił, że za- 
: gadnienie to nie jest należycie 
i postawione. W zbyt m ałym  stop_ 
I n iu  do prac w  leśnictw ie wcią- 
I ga się robo tn ików  sezonowych z

j Państwowych Gospodarstw Rol
nych. P racownicy Leśnictwa w  
nienależytym  jeszcze stopniu 

| naw iązali współpracę z człon- 
| Kami spółdzielni produkcyjnych 
j craz mało i średnioro lnym i 
chłopami.

Po referacie m in , Podedwor- 
! nego w ic iu  czołowych przodow- 
| n ików  pracy i rac jona liza torów  
zabierało głos w  dyskusji.

! Dyskusję podsumował m in i-  
j ster Podedworny. Na zakończe- 
| nie obrad przedstaw icie l Zarzą- 
I du Głównego Zw iązku Zawo
dowego P racow n ików  Leśnictwa 

| i Przem ysłu Drzewnego w ręczył 
! delegacji nadleśnictwa Stenwaid 
| w  w o j. gdańskim  proporzec 
przechodni za uzyskanie p ie rw - 

! szego m iejsca we współzawodni- 
i c.twie.

O dalszy 
na

(f) W  S a li Różowej w  h i
storycznym  pa rku  w  Duszni
kach -  Z dro ju , gdzie przeby
w a ł w  1826 ro ku  F ryde ryk  
Chopin, obradował I I I  Z jazd 
Delegatów D o ln o ś lą s k ie g o  Z je 
dnoczenia Polskich Zespołów 
Śpiewaczych i  Ins tru m e n ta l
nych.

W  czasie obrad om awiano 
jadan ia  ZP ZS il. W  dyskusji 
podsumowano dotychczasowe

rozwój k u ltu ry  muzycznej 
Z i em i a c li Za chodu ich
, osiągnięcia Zjednoczenia w  roz- 
| w ita n iu  am atorskiego ruchu 
| muzycznego na ziem iach nad- 
odrzańskich.

A m ato rsk i ruch m uzyczny i 
śpiewaczy na D o lnym  Śląsku 
zatacza coraz szersze kręg i. W  

j okresie m inionego półtorarocza 
| 67 zespołów chóralnych dało o- 
I gółem 1680 występów. W  tym  
! samym czasie 18 istn ie jących 
I na D o lnym  Śląsku zespołów' in -

! st aentalnych da ło 670 kon 
certów .

Spośród licznych zagadnień 
I om awianych na Z jeździe w ie le 
! uw agi poświęcono spraw ie re 
pe rtuaru  zespołów. W  trosce o 

j zapewnienie chórom i  o rk ie - 
! strom  am atorsk im  —  szczegól
nie w ie jsk im  — odpow iednie- 

■ go repertuaru, rozprowadzono 
| wśród zespołów ponad 22 jys. 
i egzemplarzy na jróżno rodn ie j
szych w yd a w n ic tw  muzycznych.

jVq tna rg mesie

Reguły powodzenia

Oilbuilou a *ab> lkó>v 
na 0|i«U/,«*/,jźnie

(f) .Jednym z najciekawszych 
| zabytków  na Opolszczyźnie jest 
w  powiecie brzeskim  odbudo

w u ją c y  się obecnie zam ek; z 
j X V I w ieku  wzniesiony przez 
| jednego z P iastów śląskich. M u- 
j.ry trzech skrzydeł podciągnięte 
j zostały już  do wysokości podda- 
I sza, jedno zaś skrzydło zamku 
I jest ca łkow ic ie  odrestaurowane 
I i m ieści się w  nim  muzeum, 
i W  Nysie odbudowano i zre
konstruowano dw ie sale rene
sansowe wchodzące w  skład ko
legium  jezuickiego, gdzie pobie
ra li naukę M ichał K o ryb u t-W i- 

I śniow iecki i  Jan Sobieski, 
j W  Opolu kończy £ię obecnie 
j odbudowę południowej części 
rynku , składającej się z kom - 

j pleksu 6 kam ienic z X V I  i 
i X V I I  w ieku, utrzym anych w  
| s ty lu  barokowym  i renesanso- 
j wym . W hętrza domów zostały 
przystosowane do potrzeb m ie- 

| szkalnych św iata pracy.

Upieką nail radiowęzłami 
w spółdzielńiarłi 

produkcyjnych i PGH-ach
| (f) Społeczny K om ite t Ra-
| d io fon izac ji K ra ju  roztoczył 

opiekę nad rad iowęzłam i w  
| spółdzielniach p rodukcy jnych  
i  i PGR-ach. W okresie w aka- 
\ cy jn ym  we wszystkich w o je 

wództwach odbyły  się ku rsy  
dla nauczycieli, k tó rych  zazna
jom iono z obsługą techniczną 
apara tu ry  radiowęzła tereno- 

i wego, działalnością kom ite - 
; tów  redakcyjnych, stud ia rad io - 
| węzłowego oraz z program em  
! szkolnym  kó ł rad ioam atorskich.

Z początkiem  nowego roku  
i szkolnego nauczyciele ci p rz y j-  
j dą z pomocą techniczną j  p ro - 
| gramową rad iowęzłom  spół- 
j dzie ln i p rodukcy jnych  i  PGR. 
j Założą oni rów nież w  swoich 
i szkołach ko ła  rad ioam atorskie, 
w  k tó rych  uczniow ie szkól pod- 

; stawowych zdobywać będą w ia 
domości radiotechniczne.

Plan 6-le tn i s taw ia przed 
przem ysłem  w ęgłow ym  zadanie 
w ydobycia  100 m iln . ton  rocznie. 
D la osiągnięcia tego zadania 
p rzew idu je  się m. in. budowę 
11 nowych kopalń węgla, z k tó 
rych 7 ma dać wydobycie ob ję
te ju ż  p lanam i ostatn ich trzech 
la t p lanu 6-letniego. W r. 1955 
nowe kopaln ie  w in n y  dać ponad
6 m ilion ów  ton węgla.

Budowa kopalń jest dla na
szych gó rn ików  zadaniem zu
pełn ie nowym . K ap ita liśc i nie 
zbudowali w  Polsce przed w o j
ną ani jednej kopaln i. W prost 
przeciwnie, w  rezultacie p o lity 
k i k ra jow ych  i  zagranicznych 
m onopolistów  nawet istn ie jące 
kopa ln ie  b y ły  ^zatapiane i n i
szczone. Po dług im , bohater
skim  s tra jku , o k tó rym  nie za
pom niała do dzis ia j klasa robot
nicza Zagłębia i Śląska, została 
zatopiona kopa ln ia  „M o rt im e r“ . 
Ten sam los spotkał kopaln ię 
„K lim o n tó w “ . K ap ita liśc i un ie
ru ch o m ili kopa ln ię  „K leo fas“  i 
„M a rs “ , n ie  pracowała fak tycz
nie  kopa ln ia  „G rodziec“ .

Władza ludow a w  Polsce nie 
ty lk o  uruchom iła  w szystkie te 
kopalnie, nie ty lk o  je  odbudo
wuje, unowocześnia i  rozszerza, 
ale przystąp iła  do budow y no
w ych kopalń. W  rezultacie re 
a lizac ji zobowiązań lipcow ych 
dała pierwsze wydobycie  w 
przededniu Święta Odrodzenia 
pierwsza kopa ln ia  węgla, zbu
dowana w  Polsce Ludow ej — 
„Wesoła I I “ .

Doświadczenia „Wesołej I I “
Przy budowie kop a ln i „Weso

ła  11“  trzeba by ło  przejść 200 
m. szybów, 6700 m. przekopów, 
12.700 m. chodników . .K ub a tu ra  
budynków  na pow ie rzchn i w y 
nosi 330 tys. m. sześć. D la ich 
w ykonan ia  zużyto 10 m iln . sztuk 
cegieł, 50 tys. m sześć, betonu,
7 tys. ton stali.

Budowa kopa ln i tym  różn i się

I n z .  M i e c z y s ł a w  l e s z
w ic e m in is te r  G ó rn ic tw a

od budow nictw a naziemnego, że 
dla robót ziemnych — k tó re  de
cydują o te rm in ie  ukończenia 
budowy — dysponujem y przez 

i dług i okres bardzo wąskim  
j fron tem  robót. Przed w ykona- 
I niem  szybów i g łównych prze- 
| kopów, gdzie w  jednym  przod- 
! ku  może pracować na jw yże j 
I k ilku n a s tu  górn ików , nie moż

na przygotować pokładów  wę- 
i gla do wydobycia. Dlatego na j- 
i ważnie jszym  zadaniem budow
niczych kopaiń jest opanowanie 

j szybkościowych metod przecho- 
I dzenia szybów, przekopów i 
; chodników , dla skrócenia czasu 
budowy.

Przy budow ie „W esołej 11“ 
i szeroko stosowana była  nowa 

radziecka technika, co w raz z. 
| nową organizacją pracy dało w 
] rezultacie wysokie tempo prze- 
j chodzenia robót górniczych. W 
| ostatn ie j fazie robót pracow ały 
j na „W esołej I I “  2 ła dow ark i za- 
| sięrzutne, 7 „kaczych dziobów“ ,
| by ła  w  pe łn i ze lektry fikow ana 
| odstawa, zmechanizowane zwa- 
: ły. Średnie tempo przechodze
nia chodn ików  kam ienno-w ęglo- 
w ych w ynos iło  120 m  na m ie
siąc, t j.  2 razy w ięcej, n iż  śred
nio  w  całym  przem yśle węglo
wym .

Ta nowa techn ika  znalazła 
się w  dobrych rękach, w  rękach 
ludzi, k tó rzy  po tra fią  ją  w  pe ł
n i wykorzystać. G órn icy chcą i 
um ie ją  pracować maszynami.

Gdy jeden z „kaczych dzio
bów“  leżał zbyt długo na po
w ierzchn i, górnicy , napisa li na 
n im  ża rtob liw ie : „D yrekto rze  
daj m nie na dó ł, chcę praco
wać dla p lanu 6-letn iego“ . Ta
cy gó rn icy chodn ikow i, ja k : 
Jan G ro lik , Franciszek Ścier
ski, Józef Pisor, A ndrze j P iw o
w ar — stale przekracza li no r
m y od 140— 200 proc.

| Nie wystarcza jednak zbudo- 
j wać kopaln ię —  trzeba dać z 
j n ie j wydobycie. Trzeba uparcie 
rozw ijać fro n t robót, pilnować 

: nowych ścian, nie zrażać się 
i pierwszym i potknięciam i. T rze
ba jeszcze w  br. dojść na „W e- 

; sołej 11“  do wydobycia 900 lon 
dziennie, w  roku  przyszłym  zaś 
dać średnio na te j kopa ln i 1900 
ton dziennie.

Przed uruchomieniem 
„Ziemowita“

Na „W eso łe j" nie kończy się 
| byna jm n ie j budowa naszych ko- 
j palń. Jeszcze w  br. w inna  być 
| uruchom iona druga nasza nowa 
¡jtopa ln ia  „Z ie m o w it“ . „Z iem o- 
j w it“  jest b liźn iak iem  „W esołe j“
| — z w y ją tk ie m  oczywiście do
łu  kopaln i, k tó ry  musi być do- 

| stosowany do uk ładu pokładów 
I węgla, innego dla każdej ko- 
I pa ln i. Należy dołożyć wszelkich 
| starań, aby w yko rzystu jąc do- 
j świadczenie „W esołe j“ , pierw '- 
j sze wydobycie  z kopa ln i „Z ie - 
! m o w it“  uzyskać już  w  I I I  de- 
| kadzie w rześnia br., t j.  na 2 
j miesiące pr?ed term inem . „Z ie- 
j m ow it“  w in ie n  dać w przy

szłym roku  średnio 2000 ton 
dziennie.

W  roku przyszłym  budow ni- 
! czowie kopa lń  muszą znacznie 
; rozw inąć fro n t robót, tak. aby 
j oddać>w 1953 r. do ruchu ko- 
j pa ln ię „Kościuszko“ , „N ow y 
| W irek “ , pierwszą naszą kopa l
nię od kryw ko w ą „Łagisza“ . 

I „Łagisza“  nie by ła  przew idzia
na w  plan ie  6-letn im . Jest ona 
budowana w  rezultacie in ic ja ty 
w y grupy p racow ników  techn i
cznych przem ysłu węglowego.

Budowa „Łag iszy“  związana 
jest z w ie lk im i robotam i ziem- 

j nym i. Do c h w ili uruchom ienia 
! kopaln i w yb ranych  będzie 1.2

węgla
letniego
| m iln . m  sześć, ziemi. Na buden 
w ie pracują po raz p ierwszy w  

i Polsce czerparki kroczące— dra - 
g ła jny, dostarczone prze« N R D 
na podstawie radzieckich rysun
ków. Czerparka taka o wadź* 

i 106 ton wydobywa na godzinę 
200 m  sześć, ziemi. Długość je j 

1 ram ienia wynosi S3 m etrów .
Koszt budowy kopa ln i od

kryw kowej „Łagisza“  będzie 
stanowił 1/6 kosztu budowy ta
kie j samej kopalni podziemnej. 

| Wydajność pracy na te j od
krywce będzie 5 razy wyższa 
niż średnio w przemyśle węglo- 

1 wym, koszt własny tony węgla 
! — 2 razy niższy.

Nowe kopaln ie węgla w in n y  
dać w  roku  przyszłym  2 m iln . 
ton węgla, t j.  połowę zaplano- 

| wanego wzrostu wydobycia.

Musimy budować taniej
■ Zakończenie budowy kopa ln i 
„Wesoła 11“  ujaw niło  n iektóre  

| niedostatki naszego budow nic- 
| twa kopalń. Pomime ustaw icz- 
j nej obniżki kosztów budow nic- 
j twa, budujemy wciąż za droga  
Dotyczy to zarówno w ykonaw 
stwa, jak  przede w szystkim  
projektowania. Trzeba wystrze- 

i gać się wszelkiej przesady w  
projektowaniu, pro jektow ać o- 
szczędnie.

Dziś, kiedy budowa została u- 
kończona, jest. oczywiste, że 

! takie obiekty, jak: łaźnia, ce
chownia, przesuwnica wagono
wa, mogły być zaprojektowane 

. oszczędniej, taniej, bez ja k ie j
kolwiek szkody dla produkc ji. 
Gdyby np. wykonano łaźnię ja 
ko budynek o 2 nawach (za
miast jednej) można by uzyskać 
znaczną oszczędność na kosz- 

I tach stropu i dachu. Jest rze
czą niezbędną przeprowadzenie 

| rew iz ji wszystkich pro jek tów  
nowych! kopalń w k ie ru n ku  u- 
zyskania oszczędności, przez 

i stosowanie tańszych rozwiązań 
! konstrukcyjnych.

Plenarne posiedzenia
Zarządów Głównych Związków Zawodowych

Am erykański dziennik „N e w  , 
Y o rk  T im es“  zamieścił n ie d a w -! 
no k ilk a  u trzym anych w  iro-1 
nicznym  tonie wskazówek dla j 
ludz i ubiegających się o wyso
k ie  (i in tra tne ) stanowiska pań- i 
stwowe w  USA, Oto n iektóre z 
n ich :

„N ie  da j się zaplątać w  z a - j 
gadnienia p o lity k i zagran iczne j,! 
.jeżeli możesz tego un iknąć. Je
śli ju ż  koniecznie musisz w y 
powiedzieć swoje zdanie, bądź 
za doktryną  Monroego, p o lityką  i 
„o tw a rtych  d rzw i“  i  p rze c iw ko ! 
kom unizm ow i“ .

„N ie  pisz książek.“  j

„O pracu j k ilk a  w e rs ji sloga
nów popularnych na K ap ito lu , 
wśród n ich  m, in . następujące: j

„N ie  jestem, ani n igdy nie by
łem  kom unistą  ani członkiem, j 
k tó re jk o lw ie k  organ izacji zb ii- j 
żonej do kom unistów “ .

„Jedno słowo pochw ały np. j 
w ar- | 
Jeśli

masz p rzy je ió ł n iepopularnych 
ńa K ap ito lu , zerw i j  z n im i, albo : 
lep ie j zadenuncju j ich publicz- j 
nie“ .

T akie  są n iektóre  reguły po
stępowania kandydata na ame-

Bernarda M . Barucha jest 
te być może 4(1 głosów7.

rykańskiego męża stanu. Zda
niem  „N e w  Y o rk  Tim es“  gwa
ra n tu ją  one peiny sukces. A le  
jest to raczej pewna przesada. 
Jak wskazują b iografie  p o lity 
ków' am erykańskich, do uzyska
nia stanowiska państwowego 
w  USA potrzebne jest coś jesz
cze.

M ianow ic ie : poparcie w y b it
nego businessmana ja k  Morgan, 
albo w ybitnego gangstera ja k  
Costclio.

Co zresztą często na jedno 
wychodzi.

K A I)

Uzielna postawa 
Straży Pożarnej w Łudzi

(i) Nad Łodzią przeszła nie- 
: zw yk łe j s iły  burza, połączona z 
w ie lk im i w y ładow an iam i elek- 

| trycznym i. W  czasie burzy je- 
j den z p io runów  uderzył w 
'gm ach sem inarium  duchowne
go, znajdującego się obok kate
dry. Piorun, w yw o ła ł pożar. Na 

! miejsce pożaru p rzyby ły  na
tychm iast cztery odzia ły Straży 

; Pożarnej. Dzięki dzie lne j posta- 
i wie strażaków pożar udało się 
i w  k ró tk im  czasie opanować i 
| ugasić. Szybka i zdecydowana 
| akcja S traży Pożarnej zapobieg
ła rów nież ofia rom  w  ludziach.

(i) W W arszawie obradowało 
ostatnio rozszerzone P lenum  
Z w iązku  Zawodowego P racow 
n ik ó w  Finansowych, poświęcone 

I om ów ienju zadań w y p ły w a ją 
cych z w ytycznych V I I  P lenum  

| K C  PZPR "i X  P lenum  CRZZ. 
! W  obradach udzia ł w z ię li w ice- 
; m in is trow ie  finansów  —  Kole 
! i T rom pczyński, sekretarz CRZZ 
i —  K ow alczyk oraz przedstaw i- 
| c ie l K C  PZPR —  Stolarczyk.

Jak w ykaza ły  obrady na jw aż
n ie jszym  zadaniem stojącym  
przed aparatem  finansowym  
jest węykonanie zadań w  zakre
sie m ob ilizac ji środków  pienięż
nych  dla  finansowania ro z w ija 
jącej się gospodarki narodowej,

dla sfinansowania p lanu in w e
stycyjnego.

W toku  obrad om ówiono m. 
in. zadania finansowców' w 
dziedzinie zacieśnienia spójn i 
m iędzy m iastem a wsią. Ważną 
ro lę m ają tu  do spełnienia p la 
ców ki B anku Rolnego, k tó re  po
w in n y  pomagać PGR-om, spół
dzie ln iom  p rodukcy jnym  i 
POM -om  w  p ra w id ło w ym  pro
wadzeniu rachunkowości i  księ
gowości. Poważnym  zadaniem 
aparatu bankowego jest ró w 
nież um acnianie organizacyjne 
gm innych kas spółdzielczych o- 
raz ich punk tów  kasowych.

(i) Uczestnicy Plenum Zarządu 
Głównego Zw. Zaw. P racow n i
ków  Przem ysłu Graficznego, 
Prasy i W ydaw n ic tw  obradują
cego w  d n iu  19 bm. w  W ar-

I szawie, w ysunę li na czoło om a-/ 
| w ianych zagadnień sprawę k ie - ’
; row p ic tw a Zw iązku ruchem 
i współzawodnictwa pracy i  ra 
cjonalizatorstw a.

W  toku  narady stwierdzono, 
ze w  wyn iku, szerokiego rozw>o- 
ju  współzawodnictwa o ty tu ł 
najlepszego zakładu, w  k tó rym  
uczestniczą prawne wszystkie 
załogi oraz współzawodniciw 'a, 
o ty tu ł najlepszego zespołu i fa 
chowca, w  ciągu pierwszego 
półrocza br. wykonano ponad 
50 proc. planu rocznego.

W  m ob ilizac ji załóg zbyt ma
łą jednakże uwagę zwrócono na 
podnoszenie jakości p rodukc ji, 
je j rytm iczność oraz na pełne 
w ykonyw an ie  p lanów  przez po
szczególne dzia ły zakładów'.

W Nelną rocznicę 
urodzin

W } czółko wskiego
(f) W  zw iązku z 100 rocznicą 

urodzin Leona W yczółkowskie
go od.bęcłzie się. we wrześniu w 
Gośrieradzu pod Bydgoszczą, 
gdzie w ie lk i a rtys ta -m a la rz  spę
dził ostatn ie ta ta  swego życia, 
uroczyste otw arc ie  w ystaw y 
prac W yczółkowskiego i pam ią
tek po nim.

Zakładanie telefonów
H f  U S ili li

wuj. ydflńskfeyo
(f) W licznych gromadach ns 

terenie Wybrzeża w  szerokim 
zakresie rozbudowuje się połą
czenia telefoniczne.

W7 ciągu pierwszego półrocza 
br. te le fony zostały założone w 
518 gromadach w oj. gdańskiego.

W ybo ry  w  Polsce przedwrześnio-wej (1922 r.)

POD TERROREM BURŻUAZJI
K o n trre w o lu c ja  wówczas zw y

ciężyła w  Polsce — burżuazja 
zdoła ła p rzy  pomocy opanowa
ne j przez swoją agenturę PPS 
oszukać klasę robotniczą, rozbić 
Rady Delegatów Robotniczych 
i rozpocząć o tw a rtą  agresję 
przeciw  ZSRR u boku im peria - 
iis tyczn ;'ch  in te rw entów . P a r
t ia  Kom unistyczna została za
pędzona w  podziemie. Na wsi 
ro lę  fa k to ra  bu rżuaz ji odegrały 
różne g rupy  ludowców , tum a
niące masy bezrolnych i  m ało
ro lnych  chłopów da lek im  m ira 
żem re fo rm y  ro lne j.

Gospodarka k ra ju  n ie  podno
siła się ze zniszczeń w o jen 
nych. K ap ita liśc i i  obszarnicy 
bogacili się w yzysku jąc coraz 
bezwstydn ie j masy robotnicze 
i  chłopskie, żyjące w  s trasz li
w e j nędzy w sku tek po tw orne j 
drożyzny i  in fla c ji,  un iem ożli
w ia jące j na jskrom nie jszy byt. 
K o le jne  rządy różnych od ła
m ów bu rżuaz ji prześcigały się 
w  wyprzedaży bogactw k ra ju  
zagranicznemu kap ita łow i.

,W  tych w arunkach zostały 
rozpisane na 5 listopada 1922 
roku  w yb o ry  do nowego se j
m u i senatu, m ające po raz 
pierwszy objąć teren całego 
państwa. W ybory  te m ia ły  być 
oparte o zasady uchwalonej 
przed pó łtora rok iem  kon s ty tu 
c ji m arcowej i  nowej ordynacji 
wyborczej.

P rzygotowania bu rżuaz ji do 
w yborów  trw a ły  w  całej pełn i. 
Na zewnątrz czołowe je j ug ru 
powania toczy ły  k rz y k liw ą  w a l
kę — za ku lisam i toczyły się 
ciche, ale n iem n ie j zawzięte 
spory, handle i  prze ta rg i po
m iędzy pa rtiam i i  p a rty jka m i, 
k tó rych  dwadzieścia k ilk a  w stą 
p iło  "w  wyborcze szranki. K u 
powano i  sprzedawano kan dy
datów  na posłów, dzielono m an
da ty  i mnożono dochody.

B urżuazyjna reprezentacja 
po lityczna składała się w ów 
czas z dwóch zasadniczych od
łam ów : p iłsudczyzny i endecji. 
P iłsudczycy nie szli do w ybo
rów  jako  jedna zorganizowana 
pa rtia . W  skład ich  obozu wcho-

J e r z y  B a w  U  z

: dz iły  PPS i  „W yzw o len ie “  oraz 
! różne drobne, doraźnie tw orzo - 
| ne ugrupowania. Poza tym  p i ł
sudczycy m ie li swoich lu d z i ,\v 
innych partiach.

i Natom iast endecja, sprzym ie- 
! rzona z chadekami, w ystąp iła  
| z w łasną lis tą , dyskontu jąc dla 
| siebie rozczarowanie d robno- 
| m ieszczaństwa do Piłsudskiego 
| po fiasku  grabieżczego „m arszu 
| na K ijó w “ .
I Obie g rupy burżuazyjne p ize - 
! ścigały się w  nacjonalizm ie i 
| szowinizm ie, obie g rupy g łós i- 
! ły  program  obrony kap ita lizm u 
I — jedn i i  d rudzy n ienaw idz ili 
| mas pracujących i  s ta li na u - 
sługach w yzyskiwaczy, je dn i i 
drudzy w spó łzaw odn iczy li ze 
sobą we wrogości do państwa 
radzieckiego.

Co. ich dz ie liło  — to w a lka 
| o korzyści, w yn ika jące  z uzy- 
! skania większości pa rlam enta r- 
j ne.i, spór w burżuazyjne j ro - 
i dzince o p r io ry te t w  obsadza- 
| n iu  tłus tych  posadek i  in t ra t 

nych stanowisk, o pierwszeń
stwo we frym arczen iu  dobrem 
społecznym dla „swoich lu d z i“ .

Co ich dz ie liło  —  to różnice 
i w  o rien tac ji, bo chociaż cała 

burżuazja w iązała swe losy z 
j im peria lizm em  i zia ła n ien aw i
ścią do K ra ju  Rad —  to jednak 

| różne je j g rupy w  różnych ze- 
| zowały k ie runkach : na B e rlin  
| czy na Paryż, na Londyn czy 
| na W aszyngton.

Jedni i  d rudzy pragnęli w y - 
j korzystać kam panię wyborczą 
i dla rozładowania niezadowole- 
j nia, nurtu jącego masy pracu- 
i jące m iast i wsi.
| Jedni i  drudzy, p iłsudczycy i 
| ich sate lic i oraz endecy i  ende- 
! ko idz i b y li w rogam i narodu, 
pa rtia m i dz ia ła jącym i na jego 
szkodę.

Do „zdobyw ania“  mas pracu
jących burżuazja w ysła ła  u g ru 
powania, szermujące „dem o
kra tycznym “ frazesem. Endeccy 
obszarnicy, książęta i  h rab io 

w ie  szli na wieś sprzym ierzeni 
z k u ła ck im  „P iastem “ , a p i ł 
sudczykowscy obszarnicy, fa 
b ryka nc i i  pu łkow n icy— z in n y 
m i ugrupowaniam i, k tó re  ro b i
ły  swą robotę wśród bardzie j 
radyka lnych  chłopów.

W  mieście ro lę p io runoch ro
nu bu rżuaz ji odgryw ała lis ta  
PPS-owska, z k tó re j kandydo
w a li znani zdra jcy  k lasy rob o t
niczej, grabarze je j jedności, 
tacy ja k  Pużak, K w ap ińsk i, Za
rem ba i inn i.

Zarów no o tw a rc i ja k  i  zama
skow an i obrońcy bu rżuaz ji o- 
b iecyw a li wyborcom  ra j na zie
m i, byleby na n ich głosowali 
— nie m ając oczyw iście an i 
przez chw ilę  zam iaru d o trzy 
m ywać oszukańczych obietnic.

Groźny przeciwnik
W rzask liw y, lecz zgodny w  

ton ac ji ja rm a rk  p rzedw ybor
czy zak łóc ił nieoczekiwany dla 
bu rżuaz ji zgrzyt: w  s ie rpn iu  
1922 r. została zgłoszona lis ta  
Zw iązku P ro le ta ria tu  M iast i 
Wsi, utworzonego przez n ie le 
galną KPP, k tó ra  pom im o n ie 
słychanego te rro ru  w a lczyła  na 
czele k lasy robotniczej prze
c iw  rządom bu rżuaz ji i  obszar- 
n ictw a. Zw iązek og łosił w  swej 
p la tfo rm ie  wyborczej .jasno i n ie 
dwuznacznie program  Polskie j 
R e pu b lik i Socjalistycznej, p ro - 

j gram  mas pracujących m iast i 
| wsi. Jednocześnie p la tfo rm a 
i Zw iązku P ro le ta ria tu  demasko
wała ro lę ugrupowań burżua- 

I zyjnych. M ów iąc ó frakc jach 
| pa rlam entarnych bu rżuaz ji w  
j dotychczasowym 1 sejm ie Z w ią - 
! zęk P ro le ta ria tu  stw ierdza ł:

I „W szystkie  te pa rtie  —  od 
N arodow ej D em okrac ji do P o l
sk ie j P a r t ii Socja listycznej w łą 
cznie —  um ia ły  zespalać się so
lida rn ie , gdy chodziło o obro
nę panowania kap ita łu , o u trz y 
manie rządów burżuazji.“  

P artie  te — ostrzega dekla ra
cja  —  „k n u ją  znów oszukańcze

i fałszywe obietnice, by w y lu - 
: dzić d la  siebie giosy wyborcze 

tumanionego ludu... Związek 
i P ro le ta ria tu  M iast i  W si prze

c iw staw ia  się w szystk im  par- 
| tiom , k tó re  z państwa polskiego 
| czynią narzędzie w yzysku i u- 
! cisku mas pracujących.“

Odezwa wzywa jednocześnie 
; lu d  pracu jący m iast i  w s i do 
- organizowania się i w a lk i o re 

alizację żądań lu d u  p racu ją
cego.

Zgłoszenie lis ty  Z w iązku  w y- 
| w o ła ło  zaniepokojenie wśród 

p a r ti i burżuazji. Rozpoczęto go- 
| rączkowe obrady —  ja k b y  u- 
n iem ożliw ić  w ybór posłów, k tó 
rzy by reprezentow ali w  sejmie 
in teresy k lasy robotniczej i  nie 

, dopuścić do m ob ilizac ji mas 
! w okó ł haseł kom unistycznych. W 
| Państwow ej K o m is ji W yborczej 
rozważano wniosek PPS — 
czyj że by inny? — nie za tw ie r
dzenia lis t  Zw iązku P ro le ta ria 
tu. P raw icow e k ie row n ic tw o  
PPS wńedziało, że dopuszczenie 
lis ty  Z w iązku  do w yborów  oz
nacza klęskę pepesowskich lo 
ka jów  burżuazji.

10.000 aresztowanych
A le  inne ugrupowania b u r

żuazyjne sprzec iw iły  się propo
zyc ji PPS. N ie dlatego, by p ra
gnęły zatw ierdz ić  lis ty  Z w iąz
ku, ale dlatego, że by łoby  to 
zbyt jaw ne na ig raw anie  się z 
przepisów niedawno uchwalonej 
ko n s ty tu c ji i  zbyt b ru ta lne , na
oczne rozb ijan ie  złudzeń co do 
charakteru  „w yb o ró w “ . Posta
nowiono w ięc postąpić in a 
czej: lis ty  Zw iązku P ro le
ta r ia tu  — generalnie biorąc 
— dopuścić, ale jednocześ
nie  ta k  sterroryzować kan d y 
datów, ko m ite ty  i  w yborców  
p ro le ta riack ie j lis ty , by un iem o
ż liw ić  w yb ó r je j posłów. Za~ 
rem biaccy p row oka to rzy z PPS 
podsunęli m yśl K o m is ji: zm ie
nić nazwę lis ty , dodać słowo 
„K om un is tyczny“  przed „Z w ią 
zek P ro le ta ria tu  M iast i  W si“ . 
M ia ło  to na celu — wobec n ie 
legalności P a rtij K om unistycz
nej —  usp raw ied liw ien ie  te rro -

| ru  p o lic ji i  defensywy wobec 
I Z w iązku. Tak też uczyniono, 
j Rozpoczęła się w a lk a ., L in ia  

podzia łu  by ła  taka : z jednej 
I s trony cała gama p a rtii, w ys łu - 
i gu jących się burżuazji, b ron ią 

cych je j in teresów  —• z d rug ie j 
s trony  Zw iązek P ro le ta ria tu , 

' b ron iący in teresów  mas pra - 
| cujących. Z  jedne j s trony cały 
j apara t w ładzy  burżuazji, z po- 
i zosta jącym i w  jego dyspozy- 
i c ji środkam i nacisku i oszustwa:
; od bru ta lnego te rro ru  do 
| sprzedajne j prasy, od defen- 
: syw iack ich  to r tu r  do zakłam a- 
| nej ambony, od w o rków  z p ie- 
| n iędzm i do faktycznego m ono- 
1 po lu  na propagandę - / z  d rug ie j 
j strony  niezłom ny h a rt na jle p - 
j szych synów k lasy robotniczej, 
' ic l i  odwaga, ich świadomość 
i k lasowa i  w ia ra  w  słuszność 
! idei.

Zdając sobie w  pe łn i sprawę 
| r. rep res ji, ja k ie  to  pociągnie 

za sobą, kom uniśc i w  całej P o l
sce p rzys tą p ili do organizowa- 

: n ia  kom ite tó w  wyborczych 
! Z w iązku  P ro le ta ria tu . Z m ie j

sca też burżuazja rozpętała 
przeciw  n im  w śc iek ły  te rro r. 
Prześladowania n ie  o m ija ły  n i
kogo, czyje nazw isko pozosta
w a ło  w  ja k im k o lw ie k  zw iązku 

i z lis tą  pro le ta riacką . S praw dzi- 
i ło  się to, o czym pisał cen tra l- 
i ny  otgan p a r ti i kom unistycznej 
j „C zerw ony Sztandar“  w  k w ie 
tn iu  1921 roku, po uchwalen iu 

! ko n s ty tu c ji m arcowej:
„D em okra tyzm  (konsty tuc ji) 

sta ł się konieczną papierową 
i dekoracją dla us tro ju .“  Strzę- 
; pv te j dekorac ji pow iew a ły nad 

Polską w  okresie przedw ybor
czym i  w  okresie w yborów  do 
sejm u i  senatu w  1922 roku.

Różnorodne m etody te rro ru  
i wobec lis ty  p ro le ta riack ie j sto

sowała burżuazja. Przede wszy- 
! s tk im  wprzęgnięto do a k c ji po- 
! lic ję  i  defensywę. W  79 kom ite - 
| tach w yborczych Zw iązku P ro

le ta r ia tu  przeprowadzono re w i
zję, kon fisku jąc  wszystko, m. 

j in . gotowe lis ty  wyborcze z pod
pisam i w yborców  (np. w  Łodzi, 

j P io trko w ie  i  Radom iu); zamy
kano loka le  wyborcze, m. in . w  
Zam ościu,’ Częstochowie, Łodzi, 
P io trkow ie , w  Radomiu, K ie l
cach itd . ; aresztowano kandy
datów  na posłów i  całe kom ite 
ty  wyborcze, ja k  np. w  Zamoś
ciu, Hrubieszow ie, Łodzi, Ra
domsku, Radomiu, W łocław ku,

[ P io trkow ie , B ia łym stoku , K ra -  
i kow ie  i  Lw ow ie .

K andydow anie z lis ty  P ro le- 
I ta rła  tu  względnie udzia ł w  ko- 
! m itecie w yborczym  w ystarczy ł 
| do wytoczenia spraw y sądowej 
: i  w ie lo le tn iego w yro ku . Tak np.
I członkow ie prezydium  kom ite 

tu  wyborczego Zw iązku P ro le- 
| ta r ia tu  w  Łodz i zostali skazani 

na k a ry  po 4 la ta  w ięzienia, a 
j jeden z n ich  tow . Roman K a - 
! łuża zgińą ł we W ronkach po 
I bestia lskim  katow an iu . W yro 

k i zapadały w  K ie lcach, Zamo- 
| ściu, W iln ie , Zagłębiu D ąbrow - 
; skim .

Jednocześnie un iem ożliw iono 
| Z w iązkow i P ro le ta ria tu  wszelką 
i kam panię wyborczą. Każdy d ruk 
Zw iązku P ro le ta ria tu  b y ł kon- 

! fiskow any, w łaścicie lom  dru-> 
k a rn i zabroniono drukow ać ma- 

[ +e ria ły  iis ty  n r 5, lis ty  Zw iąz- 
: ku.

P o lic ja  un iem ożliw ia ła  odby
cie w ieców  przedwyborczych. 
W W arszawie po zakazie w ie - 

| ców w  lokalach zam kniętych, 
i po lic ja  rpzpędzała wiece na u - 

licach i  placach, b ijąc  uczestni- 
j ltów  i przeprowadzając areszto- 
| wania.

W edług niepełnych danych, 
j k tó re  nap łynę ły  do Centralnego 
j K om ite tu  Zw iązku Pęoletariatu,
| przeprowadzono u kandydatów , 
członków kom ite tów  i podpisu
jących lis ty  Zw iązku P ro le ta
r ia tu  k ilkanaście  tysięcy re w i
z ji oraz 10 tysięcy aresztowań.

: W szystko to odbyw ało się w  
atmosferze wściekłych ujadań 

i bu rżuazyjne j propagandy i na- 
| gonki przeciw  p a r ti i k lasy ro 
botniczej, wśród jazgotu denun- 

1 c jac ji, w  k tó rych  przodowała 
prasa PPS-owska.

Tak przygotowała burżuazja 
| w ybory, k tó re  w  tych w arun - 
| kach nie m ogły —  rzecz prosta 
: — klasie robotniczej dać szer- 
j szego przedstaw icie lstwa w  bu r- 
żuazyjnym  parlamencie. N ie- 

j m nie j w a lka  toczyła się do o- 
I sta tn ie j c h w ili — na miejsce 
aresztowanych działaczy Z w ią 
zku P ro le ta ria tu  przychodzili 
inn i.

Oszustwa
i stosowana matematyka
Nadeszły dn i w yborów . T e r

ro r zaostrzył się. P olic ja  i bo
jó w k i aresztowały i b iły  nawet 
k ilkunas to le tn ich  chiopców za 
to, że rozdaw ali „p ią tk i" .

I W  samych kom isjach burżua- 
I zja zabezpieczyła się w  ordyna
c ji wyborczej przed kon tro lą  

| pe łnom ocników  Zw iązku Prole- 
! ta ria tu . Na podstawie bowiem 
art. 18 o rdynac ji przyznano p ra
wo do delegowania kandydatów  
nb tz ło n kó w  kom is ji w yb o r
czych jedyn ie 8 ugrupowaniom  
bu rżua^-jnym . od endecji do 
PPS. Podobnie mniejszości na
rodowe, zwłaszcza ludność u- 
k ra ińska  i b ia łoruska we wsiach 

i zachodniej U k ra in y  i zachodniej 
B ia ło rus i w  praktyce wyłączo- 

| ne b y ły  z m ożliwości ko n tro li 
i przebiegu w yborów  pod pretek- 
1 stem, że ordynacja żąda um ie- 
j ję tności czytania i pisania po 
! po lsku od członka kom is ji w y- 
’ borczej.

Burżuazja stworzyła pole do 
| wszelkich nadużyć v) czasie w y- 
; borów. Nadużycia b y ły  powsze
chne: polegały one na w y k re 
ś lan iu  z lis t n iewygodnych w y 
borców (zwłaszcza na wscho
dzie) pod pretekstem, że nie są 

’ on i rzekomo obyw atę jam i po l- 
! sk im i, na pom ijan iu  w  spisach 
całych w'.si, na podrzucaniu z 

i góry do u rn  wyborczych pew- 
! nej ilości k a r t  z num erem  lis ty  
i bu rżuazyjne j itd .

i G dy to n ie  pomagało, sięgano 
] i do innych metod. Tak np. w  
i Stanisławow śkiem  do szeregu 
/gm in , k tó rych  ludność w s trzy - 
! mała się od głosowania, p rzy- 
[ b yw a ły  przed wieczorem w  dni 
i w yborów  ekspedycje wo.iskoińo- 
po licyjne , k tó re  zmuszały chło
pów ukra ińsk ich  do oddawania 

: głosów na jedną ze zgłoszonych 
; lis t bu rżuaz ji (innych lis t nie 
dopuszczono). Na ponad sto 

; zgłoszonych protestów  w7ybor- 
j czych przeciw  tak im  m alwersa- 
] c jom  i te rro ro w i, Sąd N a jw yż- 
; szy uwzględni!... dwa, dotyczą

ce drobnych spraw.

! W ten sposób burżuazji uda
ło się do m in im um  zmniejszyć 
przedstaw icie lstwo klasy robot
niczej w  sejmie, chociaż nie u- 
dało je j się— tak ja k  zamierzała 
— w' ogóle nie dopuścić go do i 
burżuazy.inego parlam entu. Z 
burżuazyjnych ugrupowań n a j
w ięcej m andatów zebrała lista 
„C h je n y “ . t j. endeków, zb loko
wanych z chadekami.

Ciekawa jest a ry tm e tyka  tych 
„w o lnych  i dem okratycznych“ 
w yborów  polskie j burżuazji. O- i 
to, ile  wypadło głosów na man- I

: dat poselski poszczególnych
i stronnictw ':
' „C h jena “  15.510

,’, P iast“  16.135
B lok mniejszości

narodowych 21.170
! PPS 21.809

Zw. Prol. M iast i Wsi 60.786
In n y m i s łowy: glosy, zdoby- 

; te przez przedstaw icie li Zw iąz
ku P ro le ta ria tu  —  100.000 na 
m andat w raz z tym i. k tó re  pa
d ły  na spowinowacone lis ty  w  
różnych m iejscowościach — da
ły b y  endekom lub  chadekom 
sześć razy w ięcej, a PPS-owcom 

’ b lisko  pięć razy w ięcej posłów.
: Tak W yglądała „rów ność“  g ło - 
' sów w  wyborach w  latach w la - 
■ dzy fab ryka n tów  i obszarników.

Pom im o po licyjnego te rro ru  i 
m a lw ersacji posłowie repre- 

; zentujący in teresy mas p racu- 
; jących znaleźli sie w  sejmie. 
Głos przedstaw icie li Zw iązku 
P ro le ta ria tu  nieraz rozbrzm ie
w a ł w  sejm ie i  pozS sejmem, 
na wiecach i zgromadzeniach 
robotniczych, nieraz słowa de
maskujące burżuazję doprow a
dzały fab rykanck ich  i s fab ry
kowanych posłów do bezsilnej 
wściekłości.

Oczywiście liczba posłów' 
Zw iązku P ro le ta ria tu  daleko 
nie  odpowiadała sile rew o lu - 

: cyjnego odłamu mas p racu ją - 
. cych i jego zwolenników'. W  ów 
czesnych bowiem  warunkach 

; ty lk o  na jbardz ie j św iadom i i bo
jo w i robotn icy i ch łop i głoso
wać m ogli — tam  gdzie to w  
ogóle by ło  m ożliwe — na lis ty  
Zw iązku. N ie  mogąc głosować 
na swoich kandydatów , a nie 
chcąc głosować na przedstaw i
c ie li bu rżuaz ji m ilio n y  ludz i 
pracy w strzym a ły  się od gło
sowania. zwłaszcza tam  gdzie 
uniem ożl iw i ono wystaw ień ie 
kandydatów ' pro le ta riack ich . 
Ponad 4 m ilio n y  upraw nionych, 
czy li m n ie j w ięcej jedna trze
cia ogółu wyborców' w strzym a
ła się od głosowania.

W a r t  P a c  —  p a l a c a
Taka postawa była  zrozum ia

ła. je ś li się zważy, że w  w ie lu  
m iejscowościach masy pracu
jące m ia ły  do w yboru  ty lk o  
tę czy inna listę, jednako im  
obcą j wrogą. Kandydaci na po
słów  z ram ienia p a r ti i burżua
zy jnych znani b y li z zaprzedawa,

( D o k o ń c z e n i e  n a  s t r .  4 )
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W Świeradowie skutecznie walczą z trudnościami
Błędne koło gospodarki Anglii

Po raz pierwszy spędziłem u r -  i 
lo p  na wczasach i  odniosłem z 
n ich  ja k  na jm ilsze wrażenie.

Po przyjeżdzie do Sw ierado- 
v a -Z d ro ju  udałem  się n iew y- 
: pany i  zmęczony długą podró
żą do punk tu  rozdzielczego 
FWP. Przeraziła m nie z począt
k u  długa ko le jka  wczasowiczów, 
czekających na p rzydzia ł m ie j-  j 
sca w  Domu W ypoczynkowym . 
Lecz re ferentka ew idenc ji ob. 
W ik to r ia  Rokosz (k tó ra  — jak 
się później dow iedziałem  — i 
przed miesiącem zaledwie była 
jeszcze ke lne rką  A D W  „Samo

rz ą d o w ie c “ ). bardzo sprawnie 
za ła tw ia  p rzyby łych  wczasowi
czów. M nie  skierowano do ADW  
„K ry n ic z a n k a “ .

N iedaw ny dozorca, obecnie 
k ie ro w n ik  AD W  „K ry n ic z a n k a “ , 
tow . Józef Napierała, tro sk liw ie  
bierze nas pod opiekę na okres 
14 dni. O trzym u ję  m iły , czy
śc iu tk i pokoi w  „Pocztow cu“ 
W zorowe urządzenia hyd rau licz 
ne, zapewniające wygodę wcza
sowiczom, są zasługą przodow
n ika  pracy tow. Antoniego Je- 
ruzala.

Cały pobyt up łyną ł nam b a r
dzo ciekaw ie i przyjem nie.

Urządzane sa piesze wyciecz
k i do gór Izerskich oraz samo
chodowe do S zk la rsk ie j Porę- 
by.

Wczasowicze m ają w  Ś w iera
dowie -  Z d ro ju  w ie le  ^rozry
wek. P ływ acy m ają  tu dosko
n a ły  basen ze skocznią, ten is i
ści wspania łe k o rty  tenisowe, 
p iechurzy — w ycieczki oraz 
grzyby i  jagody w  lesie. Jest 
rów nież b ib lio te ka  ośrodka, k tó 
rą  odwiedza dziennie ponad 100 
wczasowiczów.

K ie ro w n ik  Ośrodka Wczasów 
tow. P ió re ck i’ skarżv się na 
trudności w  zaopatrzeniu, po
wodowane bardzo dużą odległo-

Duie różne instytucje
sprawy

Folskie  W ydaw n ic tw a Gospo
darcze w- listopadzie ub. r. z leci
ły  k ie ro w n ic tw u  naszego labo ra 
to r iu m  napisanie szęregu a rty k u 
łów  do S łow n ika  Technicznego. 
Praca została wykonana spraw 
nie, w  ustalonym  term in ie . Na 
w niosek dzia łu finansowego 
PW G, autorzy wystawali rachu
nek, o tw ie ra jąc w  banku w łas
ne konto czekowe. Jednak m i
nęło przeszło pół roku. a gw a
rantow ane umową wynagrodze
nie  dotychczas nie wpłynęło. 
Na trzykro tne  m on ity  w tej 
spraw ie, nie otrzym ano odpo
wiedzi.

N ie ty lko  PWG zniechęca pra
cow ników  inżyn ie ry jno  - tech
nicznych do prac naukowych. 
W podobny sposób postępuje 
rów nież Polski K om ite t N orm a
liza cy jn y . K om ite t z lecił tym

ścią od baz zaopatrzeniowych. 
Szwanku je szczególnie w spó ł
praca z Centra lą Ogrodniczą w 
Jelen ie j Górze, k tó ra  n ie  do
starcza dostatecznej ilości w a
rzyw  i owoców. Centrala Spo
żywcza PSS w' Jelen ie j Górze 
również nie stara się wyw iązać 
ze swoich obowiązków7.

Bolączek tow. P ióreckiego nie 
mogłem początkowo zrozumieć, 

i bo m am y przecież tak  smaczne,
I sute i  urozm aicone pożywienie.
1 Na m oje zdziw ienie tow . P ió- 

recki w y jaśn ia , że trudnośc i te 
Ośrodek stara się zwalczać. 
Świeża sałatka podawana do 
stołu pochodzi z własnego o- 
grodn ictw a prowadzonego przez 
ogrodnika tow . Klemensa W ró- 

I Ma. Tow. K azim ierz Skobie j, 
starszy re fe ren t gospodarczy w y 
korzystu je  w pe łn i gospodarkę 
odpadkowy. 90 tuczn ików . 80 

[ k ró likó w , 40 sztuk owiec — ca
ła ta hodow la zapewnia dodat- 

I kowe p rzydz ia ły  żywności.
Ciemną plam ą ośrodka jest 

i ty lk o  praca k u ltu ra ln o  -  ośw ia- 
! towa. Chociaż re fe ra t k u ltu ra l-  
! no-ośw iatow 'y liczy  7 osób, praca 
; tego re fe ra tu  nie stoi na cd- 
[ pow iedn im  poziomie. B rak  sprę
żystej o rgan izacji i niedosta
teczne uśw iadom ienie po litycz- 

j ne od razu rzuca się w  oczy 
wczasowiczom obserw ującym  
pracę re fera tu . Im prezy nie są 

I powiązane z ak tu a ln ym i zagad- 
| n ien iam i po litycznym i, b rak a fi-  
| szów propagandowych, program  
radiowęzła ogranicza się do 
grania wciąż tych samych p ły t.

K ie ro w n ic tw o  Ośrodka FW P 
j w Św ieradow ie pow inno na re 
fe ra t ku ltu ra ln o  - ośw iatow y 
zwrócić baczniejszą uwagę i 

I pracę jego usprawnić.
A R K A D IU S Z  S ICZEK  
Piotrków Tryb.

-  sposób załatwiania 
len sani
< samym pracow nikom  opraco

wanie norm  na trzy  ga tunk i g li
ceryny destylowanej. Praca zo
stała wykonana zgodnie z urno- 

! wą do dn. 1 czerwca br. i p rzy
ję ta przez podkom isję środków 

: piorących. Jednak i tym  razem 
autorzy nie doczekali się w yn a 
grodzenia za wykonaną pracę.

| Zam iast bowiem pełnej kw oty.
’ przew idzianej umową, o trzym a li 
j z nieznanych im  przyczyn za- 
i ledw ie 25 procent należnej su- 
| my. In te rw e nc je  nie odniosły 
skutku . W ykonana praca posia- 

| da cha rakter naukowy i wym a- 
j gala znacznego nakładu czasu, 
celem prze jrzenia lite ra tu ry  w 
k ilk u  językach.

STEFAN W Ó JC IC K I 
Warszawskie Zakłady  

Przemysłu Tłuszczowego 
Warszawa

O statn ia debata finansowo -  j 
gospodarcza w  Izb ie  G m in ja 
skraw o ośw ie tliła  n iezm iern ie  j 
ciężką sytuację finansow o - go- j 
spodarcza W. B ry ta n ii.

Im peria lizm  angie lski wyszedł ! 
z I I  w o jny  św ia tow e j bardzo o- 
słabiony, u trac iw szy w ie le  pozy
c ji na rzecz im p eria lizm u  S ta- I 
nów' Zjednoczonych.

B ry ty js k a  wspólnota narodów 
w ykazu je  poważne pęknięcia. 
N iektó re  dom in ia  ja k  Kanada j 
sta ły się w zupełności ko lon ia - j 
m i am erykańskim i. Po raz 
pierwszy w  h is to r ii im perium  i 
dwa dom in ia — A u s tra lia  i N o
wa Zelandia — podpisały n ie
dawno pakt (pakt P a cy fi
ku), do którego W. B ry tan ia  j 
nie została przez Stany Z jedna- j 
czone dopuszczona. W. B ry tan ia  
jest system atycznie wyp ierana z j 
Dalekiego W schodu i z każdym  | 
dniem tra c i pozycje na Srodko- i 
w ym  i  B lis k im  Wschodzie.

Nawet i te pozycje, k tó re  w y 
dawałoby się stanow ią domenę 
W. B ry ta n ii, w  istocie jednak j 
wydane są na łaskę im p e ria li
zmu Stanów Zjednoczonych. W. 
B ry ta n ia  fo rm a ln ie  k o n tro lu je  
np. p rodukc ję  kauczuku m a la j-  
skiego (49 proc. całej p ro d u kc ji j 
k ra jó w  kap ita lis tycznych ) i  po- j 
siada bardzo poważne pozycje, j 
je ś li chodzi o inne surowce, j

Przygo tow u jąc agresję prze
c iw  K ore i, im p e ria liśc i am ery- ! 

I kańscy p rzygo tow a li jednocze- 
j śnie specja lny rządowy fundusz 
na stworzenie rezerwy podsta
wowych surowców wartości 9.3 

| m ilia rda . P rzy pomocy wyżej 
j wspom nianej organizacji, i spe- 
| c ia lnych  funduszów im p e ria li-  i 
ści am erykańscy p rzechw yc ili j 
gros surowców św iata k a p ita 
listycznego, doprowadzając do 
poważnego kryzysu surowcowe
go u swoich wasalów. Po u p ły 
w ie k ilku n a s tu  m iesięcy W a
szyngton nagle zaprzestał za
kupów . W pierwszej l in i i  o- 

i fia rą  pad! kauczuk m a la jsk i, 
główne źródło dolarowego im - 

! portu  W. B ry ta n ii. W aszyngton 
| podyktow ał nowe ceny. o 60 — 
i 70 procent niższe w  w ypadku 
surowców obcych, natom iast 
ceny utrzym ane na starym  
poziomie lu b  wyższe w  w ypad- 

j ku  eksportowych surowców i 
produktów  am erykańskich. Jed- 

| nocześnie S tany Zjednoczone 
w p row adz iły  zakaz eksportu do 
k ra jó w  obozu pokoju.

Adam Galica

Rezultatem  całej te j p o lity k i 
jest pogłębienie się chroniczne
go kryzysu gospodarczego i f i 
nansowego im perium  b r y ty j
skiego. E ksport stanow i dla k a 
p ita lizm u  b ry ty jsk ieg o  sprawę 
życia i śm ierci. Tymczasem 
eksport b ry ty js k i jest w yp ie 
rany ze wszystkich swoich po
zyc ji nie ty lk o  bezpośrednio 
przez tru s ty  am erykańskie, lecz 
również przez m onopole zachod
nio - niem ieckie, za k tó ry m i sto
ją bankierzy am erykańscy. P rze
m ysł zachodnio-n iem iecki za
garn ia  ry n k i swoich kon ku re n 
tów, a przede w szystk im  an
gielskie ry n k i zbytu. Należy 
podkreślić, że monopole am ery
kańskie  św iadom ie sk ie row u ją  
przy jednoczesnym zakazie han
dlu N iem iec zachodnich z NRD 
i Wschodem eksport swoich za
chodnio - n iem ieckich  pup ilów  
na tradycy jne  r^ n k i b ry ty jsk ie , 
celem poderwania pozycji n a j
większego swojego konkuren ta
— k a p ita łu  bry ty jsk iego ,

,.Towary z Niemiec i  Japonii
— pisze „U S  News and W orld  
Report'*»— dla k tó rych  droga 
do ich przedwojennych ry nkó w  
w  Europie Zachodnie j i  C h i
nach jest zamknięta... p łyną po
tokiem. na te rynk i ,  które A ng l ia  
kiedyś uważała za swoje".

Szczególnie skuteczna jest ro 
la m onopolistów  zachodnio-nie- 
m ieckich na Spodkowym i B l i
sk im  Wschodzie, ja ko  pom ocn i
ka im p e ria lizm u  am erykań
skiego w  jego zaciekle j walce 
z im peria lizm em  angielskim .

W  1951 r. N iem cy zachodnie 
zaję ły pierwsze m iejsce w  han
d lu  zagranicznym  T u rc ji i co
raz w ięcej f irm  zachodnio-nie- 
m ieckich  inw estu je  swoje k a p i
ta ły  i budu je  ob iekty  p rzem y
słowe w  tym  k ra ju . Coraz czę
ściej spotykam y f irm y  niem iec
k ie  w  G recji. Ira n ie  i  Iraku .

Zażarty  bój toczy się o prze
m ysł i handel Egiptu. F irm y  za
chodnio -  n iem ieckie  poparte 
przez monopole am erykańskie, 
coraz szerszym fron tem  w dzie 
ra ją  się do Egiptu, w yp ie ra jąc  
monopole angielskie. W  ciągu 
1951 r. eksport z N iem iec, za
chodnich do E g ip tu  zw iększył 
się o 55 procent. Powstała spe
c ja lna  mieszana izba handlow a 
oraz bank zachodnio - n iem iec
ko - egipski, celem finansow a-

j n ia  hand lu  m iędzy ty m i k ra ja *  
m i.

Na podstaw ie uk ładu  zawar
tego w  1952 r. z Ind iam i, N iem 
cy zachodnie uzyskały prawo do 

i nieograniczonego eksportu do 
Ind ii.

W  ciągu 1951 r. eksport za
chodnio - n iem ieck i do U n ii Po- 
iu d n io w o -A fry k a ń s k ie j w  po- 
rów nan iu  z 1950 r. zw iększył się
0 114 procent, do In d ii zaś o 190 
procent. A ng lia  natom iast zdo
łała zw iększyć swój eksport do

i tych k ra jó w  w  tym  samym okre- 
I sie odpow iednio zaledwie o 45 
| procent f  19 procent.

W y n ik i k o n ku re n c ji Niemiec 
zachodnich z A ng lia  na terenie 
A m e ry k i Łac ińsk ie j ilu s tru je  
p rzyk ład  A rg e n tyn y : Podczas 
gdy w  1951 r. eksport zachodnio- 

; n iem iecki do tego k ra ju  wzrósł 
! o 232 procent, eksport angielski 
j w  tym  samym okresie zm n ie j
szył się o 27 procent.

Jeśli weźmie się więc pod u- 
] wagę, że W. B ry ta n ia  zmuszona 
| jest sprzedawać surowce swo- 
j jego im perium  według cen dy- 
| k tow anych przez monopole a- 
i m erykańskie , a eksport je j na- 
| tra fia  na zawziętą konkurenc ję  
tychże samych m onopolistów  

j am erykańskich i  ich zachodnio- 
j n iem ieckich sojuszników , zro
zum iałe się staną dane, k tó re  
padły z ust b ry ty jsk ieg o  kan - 

j clerza skarbu B u tle ra , podczas 
osta tn ie j debaty w  Izb ie  Gm in.

W  ostatn ich 12 miesiącach o- 
św iadczył p. B u tle r  w  swoim  

j expose — zm nie jszy ły  się rezer- 
! w y dewizowe s tre fy  sz terlingo- 
; wej z 3.867 m ilion ów  do larów  

do sumy 1.685 m ilio n ó w  dola- 
! rów . Jest to m in im a lna  suma 
| dewiz nieodzowna do u trzym a- 
j nia bieżących obrotów.

Równolegle pogarsza się 1 sy
tuacja  mas pracujących A n g lii.

1 Koszty u trzym an ia  w zrosły  od 
| czerwca 1950 r. o 20 procent i
posiadają nadal tendencję zwyż
kową. podczas gdy rząd prow a- 

! dzi p o lity k ę  zamrożenia płac; 
ku rczy się przem ysł poko jow y: 
produkc ja  w łók ienn icza spadła 

j o 12 procent; wzrasta bezrobo- 
I cie: w' m a ju  1952 r. liczba cał- 
i kow ic ie  bezrobotnych w ynosiła 
i 467.445, a p rzew idu je  się je j 
i wzrost do końca roku  do 
600 — 700 tysięcy; ogólna
liczba bezrobotnych i półbezro-

PriYstnń czet zna u lirasnojf rs!m

Me możemy stale liczyć tylko ita szczęście
T or ko le jo w y obok przystań- j 

ku  w  Paw łow icach W ie lk ich  
(wo j. w rocław skie), przecinają \ 
środkiem  osiedla dw ie drogi 
piesze i kołowe. Ruch ko łow y , 
na jednej zwłaszcza drodze, p ro 
wadzącej do św ie tlicy , przed- i 
szkoła i  PGR jest bardzo oży
w iony.

P raw ie  rok  tem u zdjęto ob
sługę przystanku, a ostatnio 
w ykopano i  wyw ieziono szlaba
ny. Od te j po ry  drog i te zdane 
sa na los przypadku. Dzieci, sa- i

m ochody i fu rm a n k i ty lk o  „c u 
dem“  u n ika ją  w ypadku.

Obok przystanku w  zupełnie^ 
n ieszkodliw ym  m iejscu znajdo-' 
w a ły  się przepiękne św ierk i, 
k tó re  ścięto, rzekomo dla u n ik 
nięcia wypadków .

W skutek z likw id o w a ń  na l in i i  
ko le jow e j w  P aw łow icach szla
banów i obsługi p rzystanku — 
mieszkańcom grozi w ie lk ie  n ie 
bezpieczeństwo.

JAN L U B C ZY Ń S K I 
Pawłowice

■.

sêp  y

m m i i i
POD TERROREM

J M : .
Ä h

BUR Z U AZJI
(Dokończenie ze str. 3)

n ia  siebie i k ra ju  obcemu k a - ' 
p ita ło w i. Można by o w ie lu  z 
n ich powiedzieć tak. ja k  ano
n im ow y sa ty ryk  z okresu Sej
m u Czteroletniego w  końcu 
X V I I I  w ie ku  pisał o ówcze
snych zdra jcach-posłach: p ry 
masie M icha le  Pon ia tow skim  i 
m arsza łku M ichale Mniszchu:
„M ichaś od laski, a drug i od

krzyża
Pewne nieszczęście do narodu  

zbliża.
Jeden jest p ła tny  ze skarbu

Kata rzyny
D ru g i ma  krocie z niemieckie j  

przyczyny".

W  sejm ie zasiedli przedsta
w ic ie le  najgrubszego kap ita łu  i 
obszarnictwa. Posłowie endeccy 
i  endekoida ln i sk łada li się n ie
m al w yłącznie z ludz i typu 
C zarto rysk ich lu b  W ierzb ickich , 
pow iązanych tys iącznym i n ićm i 
z m iędzynarodow ym  kapita łem . 
K lasow o podobny b y ł skład 
p rzedstaw ic ie li burżuazyjnych 
ugrupowań mniejszości na ro 
dowych. W s«jm ie znaleźli się 
p ru sk i ju n k ie r  i bank ie r K u r t  
Graebe, pu łko w n ik  W ehrm achtu 
oraz żydowski bank ie r Rafa ł 
Szereszowski.

M y liłb y  się jednak ktoś. kto  
by  sądził, że obszarnicy i fa 
b ryka n c i reprezentow ali w se j
m ie ty lk o  pa rtie  o charakterze 
ja w n ie  kap ita lis tycznym . Obok 
lo ka jó w  burżuazji. nie zbrakło 
lu d z i „grubego in te resu“  i 
wśród tzw. przedstaw icie li lu 
du. O to np. z ram ienia P 3L  
„ P L - t “  posłowali m in fa b ry 
k a n t L izak, prezes SA huty 
Żelaznej, kam ien iczn ik  S ikora 
z O strow ia, d y re k to r spółki 
pa rce lacy jne j: Raczkowski w ła 
ściciel ga rba rn i w Rzeszowie 
M arian  Szydłow ski^ w łaścic ie l 
szybów naftow ych, naczelny 
d y re k to r f irm y  TPG. A obok 
n ich b y li posłami z „P iasta " lu 
dzie z be lw ederskie i defensy
wy. tacy jak  pu łko w n ik  M ie- 
dziński, ja k  fa b ryka n t i w łaśc i
c ie l „ Ika ca " M arian  D ąbrow 
ski i inn i. (W senacie m m 
chłopów „rep rezen tow a ł“  z „P ia 
sta“  na fc iarz z Borys ław ia  i ob-

| szarn ik  z G o rlic  Długosz, p re- 
I zes G alicy jsk iego  Tow arzystw a 

K arpackiego i K ra jow ego To- 
: w arzystw a Naftowego, ta jn y  
ho fra t austriacki).

| P SL „W yzw o len ie “  reprezen- 
| towane by ło  m in. przez p rzy- 
\ szłego sanacyjnego m in is tra  
| ro ln ic tw a , obszarn ika Juliusza 
i Poniatowskiego i dw ójkarza, pó
źniejszego sanacyjnego m in i
stra spraw w ew nętrznych Z.yn- 
dram a K ościa łkowskiego, ob- 

j szarn ika  z W ileńszczyzny.
I Z ram ien ia  PPS weszli do 

sejmu m. in. znani rozbijacze 
i ruchu robotniczego, trudn ią cy  
! się na codzień donosicielstwem  

przeciw  rew o lu cy jn ym  rob o tn i- 
kom. zdemaskowani ja ko  w spół
autorzy zbó jeck ie j w yp raw y  
Piłsudskiego przeciw  m łodei 

; Republice Radzieckie j—tacy ja k  
Arciszewski. Zaremba, Jaw o- 

! row skj i inn i.
W ybory b y ły  w ięc oszukań- 

i czym ja rm a rk ie m , na k tó rym  
; wyborca bałam ucony k rz y k liw ą  
| i perfidną propagandą, dezo

rien tow any obiecankam i, k tó - 
! rych n ik t  n ie  m ia ł zam iaru do- 
I trzym ać, straszony te rro rem  po- 
j lic y jn y m  i nagonką an tykom u

nistyczną — m ia ł w  istocie rze- 
I qzy jedyn ie  możność wrzucenia 
| kartis i wyborczej . na jednego, 
I bądź na drugiego kandydata, 
j reprezentującego w rog ie  mu jn -  
j teresy, in teresy - kap ita lis tów  i 
: obszarników.

2 listopada 1922 r. rozpoczął 
swą działa lność w ten sposób 
„ob ran y “  sejm. sk łada jący się 
— nie z p rzedstaw ic ie li na ro
du, ale z tych. k tó rych  w ybór 
przesądziła dyk ta tu ra  burżua
z ji dyk ta tu ra  w ładców  p ien ią
dza i siewców te rro ru . Sejm 
prze trw a ł do 28 listopada 1927 

| r „  czy li 5 lat. k tó re  zaznaczyły 
i się w Polsce jako lata coraz 
; większego upadku gospodarki 
i narodowej, jako lata stałego i 

narastającego ucisku mas pra- 
| cu i -eh  i ich nędzy, iako lata 

nieustannego oporu k lasy ro 
botniczej przeciw  burżuazji. 
k tó re j dwa główne ugrupowa- 

: nia coraz ja w n ie j s terow ały ku 
i rządom faszystow skie j d y k ta tu 

ry  w Polsce
JERZY R A W IC Z

,  \

W Krasno jarsku ukończona została budowa przystani rzecznej nad J rn is ic jrn f .  Na zdjęciu: 
ginach przystani,  w  którego w nętrzu  zna jdu ją się kom fortowe  po mieszczenia dla pasażerów, 

izba dla m a tk i  i  dziecka, hotel, restauracja i inne urządzenia.
F o to  C A F

i bo tnych w ynosi ju ż  obecnie ok.
I m ilion a  osób.

B u tle r zapow iedział, że w  d ru 
gie j połowde b r. im p o rt W. B ry -  

\ ta n ii z k ra jó w  poza stre fą  śzter- 
I lingow ą  zm niejszony zostanie o 
25 procent w  stosunku do p ie rw - 

! szego półrocza. Dotyczyć to  bę
dzie szczególnie im p o rtu  żyw - 

| ności oraz a rty k u łó w  przem y- 
Î słowych, z w y ją tk ie m  tow a rów  
I obsługujących przem ysł zb ro je - 
| n iowy.

C h u rch ill, k tó ry  następnie za- 
i b ra ł głos ośw iadczył, że p lan 
] zbro jen iow y, k tó ry  został na 
kon fe ren c ji w  L izbon ie  w yzna
czony dla W. B ry ta n ii w  w yso
kości 4.700 m ilio n ó w  fu n tó w  
szterlingów , osiągnął na skutek 

■ wzrostu cen sumę 5.400 m iiio -  
! nów fun tów . P rem ier angie lski 

zapowiedział, że plan ten, k tó re 
go w ykonan ie  rząd Stanów 
Z jednoczonych ob liczy ł na trzy  
lata, w ykonany zostanie w  c ią
gu 4, a nawet 5 la t, gdyż W. 
B ry ta n ia  nie jest w  stanie w y 
trzym ać ta k  ostrego tempa.

P rzy opracowaniu tych  p la 
nów rząd konse rw a tyw ny za
kłada, że zdoła u trzym ać płace 
robotnicze w  stanie zamrożenia, 
że uzyska przyrzeczoną pomoc 
am erykańską dla celów zbro
jen iow ych  poza 175 m ilion am i 
fun tów , rów nież w  fo rm ie  za
m ów ień „o f f  shore“  oraz, że W. 
B ry ta n ia  będzie eksportowała 
sprzęt w o jenny do k ra jó w  pak
tu  atlantyckiego, a nawet do 
samych Stanów Zjednoczonych.

Tymczasem w iadom o, że rząd 
Stanów Zjednoczonych sta
nowczo i  system atycznie 
zmniejsza wszelką „pom oc“ 
przyrzeczona swoim  wasalom 
europejskim  poza N iem cam i 
zachodnim i i  faszystowską Ju 
gosławia.

P lany eksportowe rządu b ry 
ty jsk iego  zwłaszcza je ś li cho
dzi o eksport bron i, są grubo 
przesadzone. Przecież n ik t  nie 
zapomniał, że od k ilk u  la t  A t -  
tlee, Bevin  i M orrison  tak  ja m o  

| ja k  C h u rc h ill i  Eden Czynili 
bezskutecznie wszystko co było 

i w  ich mocy, aby uzyskać zgodę 
; rządu Stanów' Zjednoczonych ng 
wprowadzenie do a rm ii a tlan 
tyck ich  nowego, szybkostrzelne
go ka ra b inu  angielskiego.

Angie lscy, francuscy i  in n i fa 
b ryka n c i b ro n i lic z y li, że pod
porządkow ując się szaleńczej 

I po lityce  w o jenne j im p eria lizm u  
am erykańskiego, fa b ry k i ich 
będą p rodukow a ły  broń. a oni 
zagarniać będą wzmożone zy
ski. Tymczasem m onopoliści a- 
m erykańscy główne zyski za
rezerw ow ali dla siebie i swoich 

1 zachodnio-n iem ieckich w sp ó ln i
ków, F ranc ję  zaś chcą zam ienić 
w  dostawcę mięsa arm atn iego i 
przedpole wojenne, a W. B ry 
ta n ii przeznaczyli ro lę lo tn i
skowca.

Rząd konserw atyw ny liczy na
1 zamrożenie plac b ry ty js k ie j 
k lasy robotniczej. Dotychczas 

: rząd zam roził płace 3 m ilionom  
robo tn ików  różnych zawodów. 
Coraz w iększe oburzenie i wola 
w a lk i ogarn ia ją  jednak angie l- 

: ska klasę robotnicza.
Dnia 1 września rozpocznie 

się doroczny kongres ang ie l
skich zw iązków  zawodowych. 
Z opub likow anych już obecnie 
73 rezo luc ji poszczególnych 
zw iązków  zawodowych w y n i
ka. że na jw iększe organizacje 

i zw iązkowe, ja k  - górn icy, trans 
portowcy. itp . stanowczo w y 
stępują przeciw  zam rażaniu 

! płac. domagając się ich pod- 
1 w yżk i.

Zakończona przed k ilkom a 
dn iam i konferencja  zw iązku za
wodowego m echaników , liczą
cego ponad 3 m ilio n y  człon
ków  wysunęła żądanie og ran i
czenia zbro jeń i podjęcia han
d lu  ze Wschodem. T y lk o  roz
w ó j handlu ze Wschodem oraz 
po lityka  pokojowego współży
cia z w szystk im i k ra ja m i mogą 
uchrop ić W ie lką  B ry ta n ię  od 
ka tastro fy .

W S T O L I C Y

K o b i e l y - m u r a r k i  z M D M  
os iąga ją  cîobre w y n i k i  p racy

Kobiece zespoły m ura rsk ie  
S tan is ław y T ra tk ie w icz  i H a li
ny  Berg, utworzone niedawno 
na M D M  osiągają bardzo ładne 
w y n ik i pracy, w yko nu jąc  po 
230 procent norm y. Zespoły te, 
dorów nujące w  pracy zespo
łom  męskim , postanow iły  jesz
cze bardzie j starać się o po d 
niesienie w ydajności. W  tym

I celu zorganizowały m iędzy so- 
| bą współzaw odnictw o o uzyska
nie ja k  najlepszych w yn ików .

W pierwszych dwóch zespo
łach p racu ją  poza S tanisławą 
T ra tk iew icz  i H a liną  Berg — 
Józefa Prusińska, M aria  A ugu
s tyn iak i Genowefa Zalewska.

( z )

Zabawy i po 
Tygodnia L

Z okazji Tygodnia L ig i L o tn i
czej odbędą się w  W arszawie 
trz y  zabawy ludowe zorganizo
wane przez L L  i W ydz ia ł K u l
tu ry  P rezyd ium  St.R.N.

Zabawy odbędą się: 21 s ie r
pnia na placu Dzierżyńskiego, 
22 — na W ybrzeżu H e lsk im , w 
sobotę 23 — na M ariensztacie i 
w  niedzielę 24 —  na placu Z w y-

k a z y  z o k a z j i  
ig i  L o tn ic z e j
; cięstwa. Zabawy połączone b$* 
i dą z występam i a rtys tów  
i Na zabawie na W ybrzeżu H el
skim , poza występam i a rtys tów  
odbędą się pokazy skoków  z 
w ieży spadochronowej. W  nie
dzielę na placu Zwycięstw a w y* 

! stąpi zespół Dom u W ojska P o l
skiego oraz odbędzie się p o k a i 

! m odeli la ta jących. (kw)

730 nowych izb w dzielnicy Muranów
W okresie ubiegłego miesiąca 

w  dz ie ln icy m ieszkaniow ej M u 
ranów  p rzyb y ły  dwa nowe 
ob iekty  m ieszkalne o kubaturze 
b lisko  20 tysięcy m etrów  sze
ściennych. Oddane zostały do 
użytku  b u dyn k i n r  154-a i 
154-b mieszczące 330 izb.

Do końca sie rpn ia br. zostaną

i wykończone i przekazane do 
użytkow an ia  następne cztery 
b u dyn k i o ponad 35 tysiącach 

i m etrów  kubicznych. B udynk i te 
| mieszczą razem 400 izb. Ogółem 
; w ięc w  miesiącach lipcu  i s ie rp- 
] n iu  na jw iększa dzie ln ica m iesz- 
| kan iow a W arszawy t— M uranów  
1 otrzym a 730 now ych izb. (z)

Punki wypoczynkowy i więcej miejsc noclegowych 
dla wycieczek

Poznajemy język p rzy jac ió ł
P rzyk ład  p ierwszy:
Franciszek Bochenek pracuje i 

w  N ow ej Hucie. Od dłuższego j 
czasu zastanaw iał się Bochenek 
nad ulepszeniem apara tu do ba
dania pom p w tryskow ych , W 
ja k i sposób jednak n ie w y k w a li
fikow anem u w  tej dz ied z in ie i 
rob o tn iko w i odgadnąć ta jn ik : 
m echanizm ów, w ja k i sposób j 
dojść do znajomości zasad p ro
d u kc ji aparatów? M yśl ta nie da_„ 
wała Bochenkow i spokoju. N ik t 
nie um ia ł udzie lić  mu porady, 
znikąd nie m ógł o trzym ać po
mocy.

Bochenek nie daw ał jednak 
za wygraną. W  czyte ln i zwróco
no mu uwagę na dłuższy a r ty 
k u ł w  piśm ie radzieckim  na in- 

: teresujący go tem at. Pozostawa
ła jedyna przeszkoda: nie znal 

I języka, w k tó ry m  a r ty k u ł by ł 
[ w yd rukow any. A le  znalazła się 
[rada. Po k ilkum ies ięcznym  k u r-  
I sie Bochenek na ty le  w łada ł już 
I język iem  rosyjsk im , że mógł 
j przestudiować a rty k u ł, k tó ry  po- 
I m ógł mu w  pracy nad ulepsze
niem  aparatu. Franciszek Bo
chenek podwyższył swoje kw a- 

j lif ik a c je . dokona! usprawnienia, 
przyn iós ł państwu w ielo tysięcz
ne oszczędności. Dziś jest jed- 

! n.ym z czołowTych rac jona liza to r 
; rów.

P rzykład d rug i:
O grodnik D om in ik  Kosrnalsk: 

dum ny jest ze swego sadu w 
j Radzikowie. Kosm alskiego od 
I dawna frapow ała m yśl poprawy 
i ga tunków  owoców. W k tó re jś  z 
lygazet codziennych przeczytał ar- 
! ty  k u ł o czarodzieju sadów — 

M iczurin ie . I zapisał się na kurs 
języka rosyjskiego, aby poznać 
w oryg ina le  prace . M iczurina .

¡ k tó re  nie b y ły  tłum aczone na

język polski. Dzisiaj Kosrnalsk: 
m ów i:

„D latego uczę się języka ro
syjskiego. bo przychodzi do nas 
dużo podręczników  fachowycn, 
z k tó rych  można się w ie le  nau
czyć i zastosować m etody pracy 
i ulepszenia radzieckie“

P rzyk ład  trzeci:
Ś lusarz p recyzyjny z K ra k o w 

skie j W y tw ó rn i Papierosów, K o 
recki uważany b y ł za cennego 5 
rzadkiego specjalistę od maszyn 
do liczenia. M aszyny do liczenia 
m ają skom plikow aną budowę, 

j trzeba być dobrym  fachowcem, 
j aby podjąć się ich naprawy. 
K tóregoś, dn ia przyw ołano K o 
reckiego do zepsutej maszyny 
D łuba ł w n ie j długo, c:erp liw :e 
— nie pomogło.

K oreck i by i słuchaczem kursu 
] języka rosyjskiego. N a tra fi ł na 
| książkę radziecką „M aszyny do 

liczeni^:“  — i dziś nie ma lep- 
i szego odeń fachowca, ja k  nie 
ma typu maszyny, k tó re j by nie 

j napraw ił. „N ie  ma dla m nie ta - 
j jem nic w budow ie i dzia łan iu  
! różnych typów  tych maszyn — 
m ów i Korecki. — Dziś mogę je 
napraw iać szybciej i le p ie j“ .

I dodaje:
„N ie  wiem, czy mogą istnieć 

jeszcze .gdzieś podręczniki tak 
j przystępnie napisane, jasno i 

zwięźle u jm ujące tem at ja k  
podręczniki radzieckie. Dopiero 
k iedy zacząłem korzystać z tych 

! podręczników, nabrałem  ochoty 
; do dalszej pracy nad podnie
sieniem swego wykształcenia za- 

! wodowego“
To samo m ów i Paruzel. P ion

ka i Kuś z huty „S iles ia ". Szew- 
| czyk, sztygar kopalń: „P rezy
d e n t “ w Chorzowie, spawaczka

I K . Okońska z Nowej H u ty , Sto- 
i klasek z RSW „P rasa“  w W ar
szawie i w ie lu , w ie lu  innych. 
P rzyk łady  można by mnożyć w 
nieskończoność.

Na tysiącach kursów  języka 
rosyjskiego setki tysięcy ludzi 

\ pracy w  Polsce uczą się języka 
j przodującej techn ik i, języka 
w ie lk ich  k lasyków  lite ra tu ry , 
języka na jbardzie j postępowej 

i nauk: świata.
Centralna K om is ja  M iędzyor- 

ganizacyjna dla spraw upow 
szechnienia języka rosyjskiego 

1 zaplanowała na rok 1952 6063 
kursów  języka rosyjskiego z 
liczbą 104.120 słuchaczy.

W akc ji nauczania języka ro 
syjskiego w yróżn ia ją  się takie  
wojew ództw a, ja k : m. W arsza
wa, woj. gdańskie, poznańskie,

! lubelskie , ka tow ick ie . K u rs  ZNP 
, w  Zalesiu K ró lew sk im  w  pow. 
Swiecie woj. bydgoskiego, kurs 
przy spółdzie ln i pracy „W anda 

; W asilew ska“  w  Swieciu, kurs 
przy kopa ln i „P o lska“  w  Ś w ię to
chłow icach, czy przy hucie „P o - 

i k ó j“  w Now ym  B ytom iu  zasłu
g u ją  na miano kursów  p rzodu ją - 
. cych. Dzięki pełnemu zrozum ie- 
! nia podejściu rad zakładowych, 
1 dzięki aktyw ności kó ł TPPR i 
I opiece kom ite tów  pa rty jnych , 

dzięki przede wszystkim  su- 
| m iennej pracy uczestników k u r .  
i sów — d a ły  one, ja k  dotąd, do

bre w yn ik i.
Dzieje się jednak i inaczej.
W w ojew ództw ie kie leckim  

szczecińskim, zielonogórskim . 
: w roc ław sk im  kursy dość często 
! m ają małą frekw encję , n:e za- 
I wsze można s tw ie rdz ić  w za
kładzie pracy dostateczną tro- 

i skę o założenie takiego kursu

Powodem tego stanu rzeczy 
jest w  pierwszej l in i i  indo
lencja m ie jscow ych, m artw ych 
kó l TPPR, a często b ra k  opieki 
ze strony organ izacji p a r ty j
nych.

Duże znaczenie m ają kursy,_ 
organizowane dla nauczycieli. 
Pomnażają one kad ry  przyszłych 
w yk ładow ców  języka rosy jsk ie 
go, pomagają im  w podwyższe
niu  swoich k w a lif ik a c ji.  Nau
czycie lstwo pow inno przede 
wszystk im  walczyć o urucho
m ienie kursów  języka ro s y j
skiego szczególnie na wsi, i sta
le się n im i opiekować.

Jeśli na wsi siłą rzeczy k u r 
sy języka rosyjskiego po w a ka 
cjach rozpoczną swój nowy rok 
szkolny nieco później, w  du
żych zakładach pracy i w  m ia 
stach pow inny one zacząć nau
kę w  początkach września.

Organizacje społeczne, dzia ła
jące we wszystkich większych 
skupiskach, pow inny na tych
m iast przystąp ić do pracy, aby 
w ani jednym  zakładzie pracy, 
w  ani jednym  PO M -ie, PGR-ze 
czy spółdzie ln i p ro du kcy jne j nie 
zabrakło kursu.

S tały wzrost nowych . kadr. 
przedterm inow a realizacja na
szych planów produkcyjnych , 
podnoszenie poziomu k u ltu ra l
nego szerokich mas i zw ycię
skie budowanie socja lizm u u ła 
tw ione są dzięki w yko rzys ta 
niu bogatych doświadczeń 
Zw iązku Radzieckiego. Z do
świadczeń tych korzystać bę
dziemy mogli w całej pełn i, po
znając język naszych p rzy ja - 

. ciół.
Ą L. G.

W arszawę odw iedzają tysiące 
wycieczkow iczów  z zakładów  
pracy i szkół z całej Polski. 
Żeby zabezpieczyć im  ja k  n a j
lepsze w a ru n k i pobytu  w  sto
licy , zorganizowany będzie w  
al. Jerozo lim skich  w  pobliżu 
Dworca G łównego p u n k t w y 
poczynkowy. P rzy  punkcie  czyn 
na będzie przechow aln ia  baga
żu, św ie tlica  i ośrodek żyw ie 
nia. W  punkcie  w ycieczkow ym  
udzielane będą in fo rm acje ,

| p rzydz ie lan i przew odnicy oras 
urządzane pogadanki i odczyty.

Planowane- jest także zw ięk- 
| szenie ilo śc i1 m ie jsc noclego- 
I w ych w  schroniskach o około 
| 600.

Przew idziane jest także udo
stępnienie uczestnikom  w yc ie 
czek niedzie lnych, w ypoczynku 

j w  św ie tlicach zakładów  pracy, 
zna jdu jących się p rzy  g łów 
nych trasach turys tycznych .

(kw)

Maszynę przekazać we właściwe ręce
Na podwórzu p rzy ul. N ow o

grodzkie j 38 od zeszłego roku  
stoi duża maszyna do k ra ja n ia  
mięsa, tzw. k u te r rzeźnicz}'. 
Maszyna jest w łasnością Z a k ła 
dów G astronom icznych „P o lo -

Ponieważ „P o lon ia “  nie ko - 
| rzysta z te j maszyny, wobec te - 
: go w in ien  zainteresować się n ią  
j C entra lny Zarząd P rzem ysłu 
| Gastronomicznego i  przekazać 

maszynę we w łaściw e ręce.
( w )

Budowa próbnych
nawierzchni

Brygady M ie jsk iego Przedsię
b iorstw a Robót D rogowych p rzy
s tąp iły  pod k ie run k iem  fachow 
ców z In s ty tu tu  T echn ik i Budo
w lane j do uk ładan ia  doświad
czalnej naw ie rzchn i ulepszone,! 
na drodze w  Ksaw erow ie. D ro
ga ta otrzym a odc ink i z różnych 
typów  naw ierzchn i. Pozw oli to 
fachpwcom  w  czasie eksploato
wania drogi na czynienie obser-

odeinków nowych 
ulepszonych

I wac.ji co do w ytrzym a łośc i po* 
! szczególnych naw ierzchn i oraz 
ich przydatności.

W na jb liższym  czasie M PRD 
przystąp: rów nież pod k ie ru n - 

I k iem  In s ty tu tu  T echn ik i Drogo
wej P o litechn ik i W arszawskiej 
do prac nad przystosowaniem  
naw ierzchn i z grysów  sm ołow a
nych dla pa rków  i ogrodów sto
licy . (i)

F i lm o w e  n i  es pod z i a n k i
Od k ilk u  dn i O kręgow y Za

rząd K in  baw i się z publiczno
ścią w  P rim a A p r ilis . Rozlepia 
na mieście afisze z program am i 
k in , a do redakc ji dzienników  
warszawskich wysyła  repertuar 
różny od tego, k tó ry  rozlepia 
na mieście. W kinach zaś w y 
św ietlane są f ilm y  inne, n iż w 
afiszach i repertuarach. Tak, że 
i prasa i afisze dez in fo rm ują  
m ieszkańców stolicy.

Co gorsze O kręgowy Zarząd 
K in , sam do ostatn ie j c h w ili nie 
wie, co w  danym  k in ie  będzie 
w yśw ietlane.

A  w y n ik  jest tak i, że w idz 
idąc do k ina  np. „Ś ląsk“  z za
m iarem  zobaczenia „W ilhe lm a

T e lia “ , po drodze z gazety do
w iadu je  się, że g ra ją  tam  „N a 
rzeczoną z T u rk m e n ii“ , a w  k i
nie ogląda „P uste ln ię  P arm eń- 
ską“ . Podobne w ypadk i z in n y 
m i f ilm a m i, b y ły  w  k in ie  „P a l
la d iu m “  i „M oskw a“ .

Ponieważ tego rodzaju niespo
dzianki pow tarza ją  się coraz 
częściej, w yda je  się, że p lano
wanie w  Zarządzie K in  mocno 
szwankuje. Żadnym  uspraw ie
d liw ien iem  nie może być tw ie r 
dzenie, że kopie film ó w  nie na
deszły z Łodzi.

O pin ię publiczną trzeba in 
form ow ać dobrze i pewnie.

(i)

Zanisy do nowych szkól II*U
P o  rtn is  21 s ie rp n ia  trw a ć  będą , u l.  O bozow e j 4®’ i . 0 ' , '0'

za p isy  do 9 n o w o o tw ie ra n y c h  szkó l ! w ie js k ie j  37. W a łb rz y s k ie j a, M o k o * 
T P D ."  Z a p is y  do k la s  od I  do V I I  ; to w s k ie j 16/?#. Z a k ro c z y m s k ie j 6 t  
o d b y w a  ja  się co d z ie n n ie  w god z i- | B o re m lo w s k ie j 6/12. 
nach  od 10 do 12 i od 16 do 18 p rz y  I

T E A T R Y

K a m e ra ln y  — „P o w ró t p o s ła "  — 
g. 19. L e tn i — „W a c h la rz " — g. I#-1“ ; 
N a ro d o w y  — „ F i r c y k  w  za lo tach  
— g. 10. P ow sze ch n y  — „G o d z ie n  
l i to ś c i“  — g- 19.

K I N A

M o s k w a  — „N a  m o rs k im  s z la k u "
-  g. 17. 19, 21. p a lla d iu m  -

i _  g. 16.30, 18.30, 20.30. P raba - ..wn- 
h e lm  T e l l "  -  S O .  U , ^1. k lą s k  

1 „ W ilh e lm  T e l l “  — 16‘ 18; ?°
1 A t la n t ic  — „N a rz e c z o n a  z f u r k -  

n — * .  16, 18. 20, P o lo n ia . -
„S e k re ta rz  B e jk o m u "  -  g. 16.30. 
UIIO 20 30 S to lic a  „ A k c ja  „R  — 
c 16 18 20. W - z  -  „ M u r y  M a la - 
o a ff i“’— a. 16. 10, 20. 1 M a j — „P o d  
n ie b e m  " S y c y l i i “  — g- 16 18 20,
O cho fa  — „M a łżeństw o a k to r k i “  — 
g. 16, 18, 20. S y re na  — „K a w a ie i 
Z ło te j G w ia z d y “  — R. 16, 18.15,
20 30 Tęcza — „M a ły  p a r ty z a n t“  — 
¿ 1 6  18, 20. L o tn ik  — „C y g a ń s k i 
ta b o r’“  -  g- 17 '  19'

P O R A N K I
A t la n t ic  — „R o z m a ito ś c i“  — g. 13. 

P o lo n ia  — ..K o n c e r t B e e th o v e n a “
— n. 14.30. S y re na  — „S ą d  h o n o ro 
w y "  — 8- ^

Cena b ile tó w  na p o ra n k i w y n o s i 
1.35 z ł.

R A D I O
C Z W A R T E K  21 S IE R P N IA  1952 R 

p ro g ra m  I  — na fa l i  1322 m

P ro g ra m  d n ia  6.06. 15 25, w ia d o 
m ości 5.05, 6.00, 7.00, 7.55, 12.04. 16.00. 
20. 00 , 23 . 00.

5.10 A  ud. d la  w s i, 5.20 K o n c e rt 
p o ra n n y , 6,15 M e lo d ie  lu d o w e  róż
n ych  n a ro d ó w , 7.20 M u z y k a  ro z ry w 
k o w a , 7.50 K a le n d a rz  R a d io w y . 8 uo 
P ieśn i n e a p o lita ń s k ie  i u tw o  y 
s k rz y p c o w e , 8.30 a  ud  d la  obozów 
I k o lo n ii  le tn ic h . 8.50 P rz e rw a , 10.00 
K oncert, p o p u la rn y . 10.30 M u z y k a . 
in.55 ,, W iosna na z ie m i tu rk m e ń -  
s k ie j“  — ode. re p o rta ż u  B e rd y  K e r -  
b a b a je w a , 11.15 M u z y k a  i a k tu a l-

nośc i, 11.45 G łos m a ją  k o b ie ty . 12.15 
M u z y k a  ro z ry w k o w a , 12.30 A u d . d la  
w s i. 12.45 Na s w o jską  n u tę . 13.15 In 
fo rm a c je , 13.20 M u z y k a  ro z ry w k o 
wa K ra jó w  D e m o k ra c ji L u d o w e j, 
13.59 P rz e rw a . 15.30 A u d  d la  d z ie c i, 
16.20 M u z y k a  d la  w s z y s tk ic h . 17.15 
..Tom asz C a m p a n e lla “  — pog. d r  
J. S k rz y n k a , 17.30 P o o u la rn a  m u 
z y k a  s y m fo n ic z n a , 18.00 M ik r o fo 
nem  no k ra ju .  18.20 D la  każdego  
coś m iłe g o , 19 20 A u d . d la  m ło d z ie 
ży , 19.50 M u z y k a . 20.26 W ia do m o śc i 
sp o rto w e . 20.20 R u m u ń ska  m u z y k a  
lu d o w a . 20.45 A u d . d la  w s i. 21,00 
A u d . z c y k lu :  .,N a jw y b itn ie js i
w spó łcześn i a r ty ś c i — w y k o n a w c y “  

L eo n id  K o g an  — s k rz y p c e , 2130 
Na fa l i  h u m o ru  i s a ty ry ,  21.45 K r o 
n ik a  k u ltu ra ln a ,  22.15 R. W a g ne r 
U w e r tu ra  do op. „T a n n h a u s e r“ , 
22.30 M u z y k a  ro z ry w k o w a  ta n e 
czna.

P ro g ra m  I I  — na fa l i  367 m

P ro g ra m  dn ia  7.50, 14.11, W ia d o 
m ości 5.05. 6.30, 7.55, 14.00. 17.00, 21.00, 
23.50.

5.10 A u d . d ia  w s i. 5.20 K o n c e r t 
p o ra n n y , 6.10 K a le n d a rz  R a d io w y , 
6.15 M e lo d ie  lu d o w e  ró ż n y c h  n a ro 
d ów , 6.50, 7.29 M u z y k a  ro z ry w k o 
w a 8,00 P ieśn i n e a p o lita ń s k ie  i l i 
tw o ry  s k rz y p c o w e , 8.30 A ud . d la  
obozów  i k o lo n ii  le tn ic h . 8.50 P rz e r
w a, 14.15 A r ie  o p e ro w e  w  w y k . 
M a tt i  B a tt is t in ie g o  — b a ry to n , 14.30 
K o n c e r t  O rk  Ł ó d z k ie j R ozgł. P.R. 
p.d, H. D eb ich a . 15.10 „ P l is z k i “  — 
fra g m . opow . W Z u k ro w s k ie g o  z 
to m u  o t. „C ó re c z k a “ , 15.30 A u d . 
d la  d z ie c i. 16 00 U tw o ry  fo r te p ia n o 
w e, R. S ch u m a n n a  w  w y k . S t. S ta 
n ie w icza , 16.20 D z ie n n ik  w a rs z a w 
sk i, 16.35 K o n c e r t s o lis tó w . 17.15 
M u z y k a , 18.00 I I  aud z c y k lu  P re 
lu d ia  R ach m a n in o w a . 18.20 D la  k a 
żdego coś m iłe g o . 19.00 Pog. s p o r
to w a . 19.15 R ad z ie ck ie  p ieśn i lu d o 
we. 19.30 M u z y k a  i a k tu a ln o ś c i, 
20.00 M u z y k a  b a le to w a  z o pe r w  
w y k . O rk . R ozg ł. B y d g o s k ie j p.d. 
A  R ezle ra  i W  P a w ło w s k ie g o , 20.40 
M u z y k a  o pe ro w a , 21.26 W iad. s p o r
to w e , 21.30 M u z y k a  taneczna , 21.45 
O d p o w ie d z i F a li 49. 21.55 R ep o rta ż  
l ite ra c k i.  22.20 R epó rtaż  z W y ś c g u  
K o la rs k ie g o  D oo ko ła  P o ls k i, 22.30 
P o lska  m u z y k a  k a m e ra ln a . 23.00 
U tw o ry  Jana S ibe liusa .

M .ęd7 i»na  11 T e le fo n > R e d a k to i N a cze !n v  8-22-60. Zastępca  R e d a k to ra  N acze lnego  8-33-28 S e k re ta rz  R e d a k c ji 8-82-29 D z ia t p ro p a g a n d y  8-08-89. 
m ie js k i 3-71-82 C eń t ia la ”: 7-01-21. 7-01-22. 0-51-04 8-57-62, 8-82-28 T e le fo n y  nocne  R e d a k to r n o c n y  8-57-62 R e d a k to i te c h n ic z n y  7-01-21.

-  i;; sn z ł p ó łro c z n ie  -- 27 zł, ro c z n ie  — 54 z ł. Z a m ó w ie n ia  z b io ro w e  na p re n u m e ra tę  z a k ła d o w ą  p rz y jm u ją  w s z y s tk ie  m ie js c o w e  
W arszaw a, K o s z y k o w a  31, te l 7-02-46. A d m in is tra c ja :  W arszaw a, W ie js k a  12, te i. 7-52-50. Z a k ł. G ra f. i W y d a w n . D om  S łow a  P o lsk ie g o  3-B-2480II


